
wyzwolenia Krakowa
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Cena 50 gr.

prezydium
m. im. se-

Wojewódz-
E. Tarko,

tow.

taoitaz44

(inf. wł.) W sobotę 17 stycznia odbyła się w Te
atrze im. J . Słowackiego uroczysta akademia z oka
zji 14 rocznicy wyzwolenia Krakowa z jarzma fa
szystowskiej okupacji.

Odwilż

Jak podaje PIHM, ogólna ten*

dencja zmiany pogody. Wzrost

temperatury. Odwilż. Zachmurze
nie na ogół duże, niewielkie lub
umiarkowane opady deszczu lub

mokrego śniegu. Wzrost tempera
tury średnio do ok. plus 1 st.,
w nocy do minus 1 st., w dzień
do plus 3 st. Wiatry przeważnie
umiarkowane z kierunków ptołui
dniowo-zachodnich. Zamglenia.

Krakćw, Foniedzlsiek 19 stycznia 1959 r

Uroczysta akademia

Mikojan-Eisenhower
WASZYNGTON (PAP) pać go pytaniami. Odmów-ił

on jednak, szerszych wypo
wiedzi, oświadczając jedynie,
iż spotkanie z prezydentem
Eisenhowerem nie miało by
najmniej charakteru rokowań,
gdyż chodziło jedynie o doko
nanie wymiany poglądów na

szereg ważnych spraw. Za
równo prezydent Eisenhower
i sekretarz stanu Dulles, jak i
goście radzieccy uznali — jak
dodał Mikojan — że ta wy
miana poglądów była pożyte-
ozna.

W zakończeniu swego krót
kiego oświadczenia wicepre
mier Mikojan powiedział, iż
przekazał prezydentowi Eisen
howerowi pozdrowienia od
premiera Chruszczowa '

wraz

z życzeniami zdrowia oraz

sukcesów na drodze do lep
szych stosunków między obu
krajami. Prezydent Eisenho
wer przekazał również serde
czne pozdrowienia dla premie
ra Chruszczowa.

Po odjeździe gości radziec
kich, dziennikarze zwrócili
śię z kolei do rzecznika pra
sowego Białego Domu, J. Ha-
gerty’ego. Stwierdził on, że
tak samo jak wicepremier
Mikojan, również prezydent
Eisenhower i sekretarz ■sta
nu Dulles są zdania, iż prze
prowadzona rozmowa była
pożyteczna, Dotyczyła ona —

W sobotę wicepremier Mi
kojan w towarzystwie amba
sadora ZSRR w Waszyngtonie
Mienszykowa i tłumacza O.
Trojanowskiego przybył do
Białego Domu o godzinie 15
czasu warszawskiego na zapo
wiedziane spotkanie z prezy
dentem Eisenhowerem. Przed
wejściem powitany przez gen.
Goodpastera Mikojan znalazł
się pod obstrzałem aparatów
fotograficznych licznie zgro
madzonych reporterów.

Prezydent Eisenhower ocze
kiwał gości radzieckich w

swym gabinecie w towarzys
twie sekretarza stanu USA
Dullesa, zastępcy sekretarza
stanu do spraw Europy L.
Merchanta i ambasadora USA
w Moskwie L. Thompsona.
Rozmowa trwała 1 godz. 45
min., po czym goście radziec
cy powrócili do ambasady
ZSRR.

W sali sąsiadującej z gabi
netem prezydenta Eisenhowe
ra przeszło 150 dziennikarzy
oczekiwało na wyjście wice
premiera Mikojana, aby zasy-

IMA i

dnia

TELEWIZJA
Coraz częściej zauważyć

można nad dachami Krakowa
rusztowania anten telewizyj
nych. Zaiste są to prawdziwe
rusztowania — już pod ko-

nie.c stycznia lub w pierw
szej połowie lutego, po wybu
dowaniu specjalnego przekaź
nika na kopcu Kościuszki, te
lewidzowie będą inwestowali
w urządzenie swoich aparatów
blisko o 1.500 zl mniej, tyle bo
wiem kosztuje montaż 1 budo
wa anten telewizyjnych. Prze
kaźnik umożliwi korzystanie
z tanich anten pokojowych.

Pęd do telewizji w naszym
kraju jest spontaniczny, ludzie

dobijają się o talony, kupują
bez talonów aparaty maio-

ekranowe. Telewizja zatacza
coraz szersze kręgi, każdy chce

być uczestnikiem widowisk te
lewizyjnych. Nawet Kraków,
zaniedbany Kraków, który ma

doskonałych aktorów, świetne

teatry, interesujących reżyse
rów 1 dotychczas nie miał
możliwości „telewizyjnej eks
pansji” — otrzyma wóz trans
misyjny umożliwiający przeka
zywanie telewizji katowickiej
1 warszawskiej swoich najcie
kawszych programów.

Województwo nasze JeS^
przykładem współdziałania ar
tystów i działaczy kultural
nych — z robotnikami, z gór
nikami. zbiórka złomu, na ce
le telewizji przeprowadzana z

takim rozmachem w wielu za-

kłą^ach prący, gotowość prze
pracowania pewnych dniówek
dla zbudowania stacji telewi
zyjnej w Krakowie, świadczą
wymownie o realności tej
współpracy.

W tym pędzle ku telewizji
zauważyć trzeba pęd nowo
czesnego człowieka do nie tyl
ko wygodniejszego, ale 1 bar
dziej interesującego życia.
Państwo nasze przeznaczać bę
dzie coraz Większe sumy na

rozbudowę urządzeń telewizyj
nych, państwo wyasygnowało
na te cele sumy, k,6’e n2,
wno można określić su

maksymalnymi. I dlatego u

nie patrzymy .w telewizyjną
przyszłość szklanego ekranu.

V\t Krakowie zimniej —

niż w Zakopanem

Termometry zanotowały
wczoraj w Krakowie najniższą
w tym roku temperaturę. Wy
nosiła ona rano minus 15
stopni. W tym samym czasie
w Zakopanem było tylko mi
nus 10 stopni, ele za to na

Kasprowym Wierchu minus
19. Oczywiście najzimniej —

jak zwykle było w znanym
„krajowym biegunie zimna” —

Nowym Targu, gdzie tempe
ratura

stopni.
wynosiła minus 16

(PAP)

Lajkonik
**

RZESZÓW (PAP)
Wielu mieszkańców wsi Do-

brzechów i Kalembina woj.
rzeszowskie, którzy obserwo
wali pędzący na tej trasie
długi, liczący kilkadziesiąt
załadowanych wagonów, po
ciąg towarowy — nie przypu
szczało nawet, że są świadka
mi rzadko spotykanego zjawi
ska — pociągu-widma, pozba
wionego obsługi parowozowej.

W parowozie ciągnącym ten

pociąg, na skutek niewyjaś
nionych jeszcze przyczyn na
stąpiła awaria przewodów
wodnych, łączących tender z

kotłem. Gorącą wodą i parą-
które pod ciśnieniem 15 atmo
sfer trysnęły z rozerwanych
rur — został ciężko poparzo
ny stojący w pobliżu pomoc
nik maszynisty — T. Kosiba.
Maszynista — J. Wiśniewski
usiłował udzielić mu pomocy,
jednakże w wypełnionej gorą
ca para kabinie lokomotywy

WARSZAWA (PAP)
W blisko 120 krajach trwają

przygotowania do VII Świato
wego Festiwalu Młodzieży
i Studentów, który odbędzie
się w dniach 26 lipca — 4
sierpnia br. w Wiedniu.

Również i młodzież polska
przygotowuje się już do tego
wielkiego spotkania młodości.

się sumą 20.760 min a po stro
nie wydatków — 11.400 min
zł. Różnicą między dochodami
a wydatkami dysponuje Min,
Pracy i Opieki Społecznej.
Kwota ta przeznaczona jest
na zaopatrzenia emerytalne.

Wydatki CZUS przeznaczo
nesąna zasiłki rodzinne,
chorobowe i inne oraz na le
czenie sanatoryjno-klimaty-
czne, dotacje dla FWP i na

utrzymanie Centralnego In
stytutu Ochrony Pracy.

Najpoważniejszą część wy
datków CZUS stanowią kwo
ty przeznaczone na zasiłki ro
dzinne. Wyniosą one ponad
7.990 min zł, tz. ponad 70 proc,
ogólnej sumy wydatków.
Kwoty te wzrastają w stosun
ku do ub. roku o 3,8 proc.

Na zasiłki chorobowe preli
minuje się kwotę 2.232 min
zł. Warto zaznaczyć, że w la
tach 1954 — 1956 wskaźniki
absencji chorobowej kształto
wały się przeciętnie na pozio
mie 64,6 dni zasiłkowych mie
sięcznie na

' 100 ubezpieczo
nych. W roku 1957 nie uspra
wiedliwiony wzrost absencji,
spowodowany rozluźnieniem
się dyscypliny pracy podniósł
ten wskaźnik do ; 88,2 dni. W
roku ub. zaś dzięki poprawie
dyscypliny społecznej wskaź
nik ten. wyniósł 73,4 dni.

99
Komisja gry „Lajkonik”

podaje do wiadomości wyni
ki publicznego losowania, od-

- ■• ’•i 18bytego w Bochni w dniu

stycznia 1959 r.

„LAJKONIK”
17, 23, 10, 39, 26, 33.

Do 93-ciej Gry „Lajkonika”
złożono 55.875 kuponów o

wartości wpłaconych stawek
zł 167.625.

„MŁODSZY LAJKONIK”

20, 28, 4,1,6, 21.

■Do 9-tej Gry „Młodszego
Lajkonika” złożono 465.186
zakładów o wartości wpłaco
nych stawek 775. 310 zł.

WROCŁAW (PAP)
Kilkanaście tysięcy osób z

• całego kraju korzysta już z u-

roków zimy w Karkonoszach
i Górach Izerskich. W Szklar
skiej Porębie panuje ożywio
ny ruch. Wczasowicze korzy
stają z pięknej pogody i do
skonałych warunków śniego
wych. Wieczorem tłoczno jest
w „Klubie wczasowicza” w

Białej Dolinie i w kawiarni

klubowej.
W Karpaczu i Bierutowi

cach bawi na wczasach 700
osób. Najpopularniejsze sa

wycieczki do Samotni nad
Małym Stawem i do Świąty
ni Wang. Wczasowicze licznie

dodał Hagerty — między in
nymi sytuacji w Berlinie,
sprawy Niemiec, problemu
rozbrojenia oraz- kwestii roz
szerzenia wymiany handlowej
i kulturalnej między o'bu kra
jami. Hagerty stwierdził po
nadto, iż w czasie rozmowy
nie wysunięto żadnych nowych
propozycji. Odmówił on udzie
lenia wyraźnej odpowiedzi na

pytanie, czy poruszono spra
wę zwołania konferencji na

najwyższym szczeblu.

Wspólne
oświadczenie

czechosłowacko -

albańskie
PRAGA (PAP)

podaje Czechosłowacka

komunizmu,
obu partii

znaczenie do-
Komunistycznej

Jak
Agencja Telegraficzna, w wy
niku wizyty albańskiej dele
gacji partyjno-rządowej w

Pradze zostało podpisane
wspólne oświadczenie czecho-
słowacko-albańskie. Głosi ono,
iż rokowania między obu kra
jami upjynęły w duchu całko
witej jedności poglądów i w

atmosferze szczerej przyjaźni
oraz wzajemnego zrozumienia.

Witając zbliżający się XXI

Zjazd KPZR, który jak pod
kreśla się w oświadczeniu —

będzie historycznym słupem
milowym na drodze państwa
radzieckiego do
przedstawiciele
podkreślają
świadczeń
Partii Związku Radzieckiego
dla budownictwa socjalizmu
w Czechosłowacji i Albanii.
KPCz i APP będą również w

przyszłości strzec czystości
nauki marksizmu i leninizmu
i zdecydowanie walczyć ze

współczesnym rewizjonizmem
— największym wrogiem mię
dzynarodowego ruchu robot
niczego, który — jak głosi o-

świadczenie — znalazł tak ja
skrawy wyraz w programie
Związku Komunistów Jugo
sławii i polityce jego kierow
nictwa.

Ponad 11 min złotych
przeznacza CZUS na zasiłki

WARSZAWA (PAP)
Tegoroczny projekt budżetu

Centralnego Zarządu Ubezpie
czeń Społecznych został już
omówiony przez Sejmową
Komisję Pracy i Spraw Soc
jalnych i wraz z całością bu
dżetu centralnego rozpatrzony
zostanie na najbliższym po
siedzeniu Sejmu. Projekt ten

po stronie dochodów zamyka

korzystają z doskonale za
opatrzonej w narty i sanki
wypożyczalni sprzętu sporto
wego. Wieczory można spę
dzać na tańcach, w kinie lub

przy telewizorach, których za
instalowano już w domach

wczasowych 11.
Kilka tysięcy wczasowiczów

przebywa na wczasach w

Dusznikach, Polanicy i Kudo
wie Zdroju. W miejscowo
ściach tych często występują
zesnoły estradowe.

. Zimowy sezon wczasowy ra

Dolnym Śląsku dopiero sie

rozpoczął, toteż prawie we

wszystkich miejscowościach są
jeszcze wolne miejsca.

Prezydent Eisenhower

(z lewej) rozmawia z

wicepremierem Miko-

janem w Białym Do
mu 17. I. 1959 r., w

środku — ambasador
radziecki w USA Mien-

szykow.
CAF — Telefoto

Pociąg-widmo
na trasie Rzeszów Jasło

J»uż rozpoczęto
przygotowania

do spotkania młodości

W imieniu organizatorów
akademii — Wojewódzkiej
Rady Narodowej i Rady Na
rodowej m. Krakowa — uro
czystość zagaił przewodniczą
cy Prezydium Rady Narodo
wej w m. Krakowie prof. dr
W. Boniecki. W
akademii zasiedli
kretarz Komitetu
kiego PZPR • tow;
sekretarz KKM PZPR
Wiórkowski, przewodniczący
Prezydium Wojewódzkiej Ra
dy Narodowej w Krakowie
tow. J. Nagórzański, konsul
ZSRR w Krakowie G. F. Po
lakow, przewodniczący WK
ZSL Goesing, dr Petrykow-

nie mógł tego uczynić. Wydo
stał się więc przez okno na

zewnątrz parowozu, by odciąć
dopływ wody. W tym samym
czasie jednak Kosiba pod icute 235 tys- Równocześnie z
^eż nl zewnątrz Pał straciw-iTMz^°,jem ekonomicznym wo-

szy równoTM uczepił się po Powództwa i miasta Krakowa

zbawionego oparcia maszyni- ,Mkłady inwestycyjne
sty, przy czym obaj runęli na komu'

ziemię.
Tymczasem pozbawiony ob

sługi pociąg-widmo pędził da
lej, nim na szczęście — choć
dopiero po kilku kilometrach
— zatrzymał się sam na sku
tek braku pary w kotle i prze
wodach.

T. Kosiba, który doznał
ciężkich poparzeń 3 stopnia,
walczy ze śmiercią w szpita
lu w Rzeszowie. Milicja kole
jowa prowadzi obecnie szcze
gółowe dochodzenie w celu u-

stalenia przyczyn rozerwania
przewodów w niedawno re
montowanym parowozie.

Przy ogólnopolskim komite
cie współpracy organizacji
młodzieżowych działa komisja
festiwalowa, zajmując się o-

pracowaniem programu udzia
łu delegacji polskiej w festi
walu. Zbyt wcześnie jest jesz
cze mówić o konkretnych za
mierzeniach. Na razie wiado
mo, że nasza delegacja liczyć
będzie przypuszczalnie ok. 550
osób. W tej liczbie obok de
legatów znajdą się soliści i ze
społy artystyczne oraz grupa
sportowców.

Polska reprezentowana bę
dzie również w jury festiwa
lowych konkursów artystycz
nych. Międzynarodowy komi
tet przygotowawczy
zaprosił już jako
Wandę Wiłkomirską
ja Wajdę, a w jury
na plakat festiwalowy zasią
dzie obok Włocha, Francuza
i 2 Austriaków Polak — prof.
Józef Mroszczak.

festiwalu

jurorów
1 Andrze-
konkursu
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Czytelniku!
Czy pamiętasz dwie interesujące nowele Simenon,

drukowane przed niedawnym czasem na łamach „Ga
zety Krakowskiej”?

Liczno głosy, które d ochc-dziły naszą redakcję za
równo drogą bezpośrednią, jak i korespondencyjną,
świadczą o tym, iż obydwie te pozycje chętnie były

® czytane.
Nal&zy zatem przypuszczać, że również

| „Zbrodnia w Moret"
B

tego autora wzbudzi podobnie żywy oddźwięk i spo
tka się z analogicznym przyjęciem naszych Czytelni-■ ków.

Pierwszy odcinek

SIMENON: „Zbrodnia w Moret”

już dziś na zwykłym miejscu w „Gazecie Krakowskiej”
B

■

ski ze Stronnictwa Demokra
tycznego, poseł dr Bolesław
Drobner i dwaj przedstawicie
le Armii Radzieckiej płk Ni-
kołajew i płk Szachów.

Czternastoletnia tradycja te
go święta, kiedy uroczysta aka
demia staje się okazją do
wspomnień i wyrażenia uczuć
gorącej wdzięczności wobec
Armii Radzieckiej — wyzwo-
licielki naszego miasta, jest
również chwilą, kiedy może
my mówić i o przyszłości Kra
kowa. I dlatego w referacie
okolicznościowym tow. Nagó-
rzańskiego był ten piękny
i podniosły moment, gdy wy
raził on uczucia wszystkich
krakowian, dziękujących Armii

Radzieckiej za uratowanie na
szego grodu od zagłady z rąk
hitlerowskich okupantów. Po
gospodarsku, i można by rzec

szczegółowo, tow. Nagórzański
omówił zmiany, J
Kraków w ciągu ostatnich 14
lat. Nasze miasto i wojewódz
two stało się potężnym cen
trum przemysłowym; wystar
czy nadmienić, że w przemyśle
zatrudnionych było w woje
wództwie krakowskim wr.

1945 — 160 tys. osób, dziś pra-

jakim uległ

rozwojem ekonomicznym wo-

nalne. kulturalne.
Następnie wszedł na .mów

nicę witany burzą oklasków
płk Nikolajew, który w krót
kim, gorącym przemówieniu
pozdrowił- mieszkańców Kra
kowa i województwa krakow
skiego. Mówił w imieniu ar
mii, która przyniosła nam

wolność. Niemilknącymi bra-

Reprezentacja tokejwa CSU
opśrta na zawodnikach Kladna

(Od naszego wysłannika)
Decydujące o tytule mistrzowskim spotkanie I-ligowych

drużyn hokejowych Czechosłowacji KS Kladno i KS Bu-
dziejowice zakończyło się zwycięstwem rewelacji tegorocz-
rych rozgrywek — Kladna 5:3 (2:0, 1:2, 2:1).
W .ten sposób Kladno zdo

było nie tylko tytuł mistrza
CSR. ale i prawo stania się
trzonem reprezentacji pań
stwowej na mistrzostwa świa
ta.

Skład turnieju mistrzow
skiego jeszcze nie jest nadal
znany w 100 procentach, gdyż
do niedzieli wieczór nie zgłosi,
ła się — jako 12 zespół — Fin
landia. W każdym razie dla
trzech grup eliminacyjnych
rozstawiono już po trzy naj-

Rozegrane w Warszawie
spotkanie hokejowe pomiędzy
Lechią i Górnikiem Katowice
nie wyłoniło jeszcze mistrza
Polski. Wygrała bowiem Le
gia 6:3 (3:1, 1:2, 2:0). Bramki
dla niej zdobyli Jeżak — 3 o-

raz Rożen, Olczyk i Gosztyła,

o

o

s

wami uczestnicy akademii
przyjęli słowa płk Nikołajewa,
wypowiedziane po polsku:
„Niech żyje wieczna i niero
zerwalna przyjaźń między
Związkiem Radzieckim a Pol
ską”!

Część oficjalną akademii za
kończyło odczytanie przez
prof dr Bonieckiego telegra
mu, jaki został wysłany do
honorowego obywatela
Krakowa marszałka ZSRR
Iwana Koniewa, pod którego
dowództwem jednostki Armii
Radzieckiej prowadziły zwy
cięski atak na wojska hitle
rowskie w rejonie Krakowa.

I W części artystycznej aka
demii wystąpił zespół pieśni
i tańca Warszawskiego Okręgu
Wojskowego pod kierownic
twem mjr .Kozłowskiego. Wy
stęp wojskowych artystów
spotkał się z gorącym przyję
ciem zebranych, którzy szcze
gólnie ciepło przyjęli występy
wojskowych pieśniarzy. (O.J.)

Z okazji XIV rocznicy wyzwolenia Krakowa konsul ZSRR
G. F. Polakow przyjmuje od delegacji Huty im. Lenina po

zdrowienia dla Armii Radzieckiej. Fot. Otto Link

lepsze i 3 najsłabsze drużyny
zeszłorocznych mistrzostw
świata w Oslo. Najlepsze to
Kanada, ZSRR i Szwecja, naj
słabsze Norwegia, Finlandia
(o ile się zgłosi) i Polska. Re
szta będzie dolosowana w naj
bliższy czwartek.

Temperatura w Pradze (mó
wię o nastrojach, bo mróz na
dal trzyma) rośnie. Wszyscy
myślą już tylko o nadchodzą
cych mistrzostwach świata.

TADEUSZ DOBOSZ

a dla Górnika A. Wróbel 2 i
Ogórczyk.

W spotkaniu o mistrz. H li
gi Fortuna Wyry zremisowała
z Cracoyią 3:3.

sjs
W międzynarodowym spot

kaniu koszykówki mężczyzn o

Puchar Europy duży sukces
odniósł poznański Lech wygry
wając ze Spartakiem Brno
87:63 (50:46).

*

Mistrzostwo Polski w łyż
wiarstwie figurowym zdobyli
w ki. I w konkurencji męż
czyzn Hanzel (KKS) przed
Spitoiem (KKS), a wśród ko
biet Wąsikówna (KKS) przed
Macużyńską (Ogniwo W-wa).
W jeździe parami triumfowa
li Jankowska — Kaczmarczyk
(Legia).

W spotkaniu o mistrzostwo
I ligi koszykówki kobiet Lech
Poznań pokonał AZS Wrocław
61:34. W meczu drugoligowym
AZS Łódź wygrał z AZS Kra
ków 40:36.

Pozostało wiadomości

sportowo na str. 4.

Już w najbliższą,
środę zamieścimy
słowa i nuty naszej
drugiej piosenki pt.

Czy będziemy chodzić
w ubraniach ze steelonu?

Przeprowadzone w ubiegłym
roku w Gorzowskich Zakładach
Włókien Sztucznych próby wy
padły pomyślnie. Włókna cięte
typu czesankowego nadają się ja**
ko domieszka do tkanin wełnią-**
nych. Jeżeli przemysł lekki się
zdecyduje, jeszcze w tym roku

będzie można uszyć sobie garni
tur z tkaniny wełnianej z 20—25

proc, domieszką sLeelonu.

Tkaniny wełniano-steelonowei

są odporne na gniecenie, przecie
ranie, rwanie i.d .

Orywsł odleciał
do Nowego Jorku

W niedzielę 18 bm. wy
leciał samolotem z Warsza
wy do Nowego Jorku czo
łowy Polski średnlodystan-
sowiec — Zbigniew Ory-
wał. Weźmie on udział w

kilku międzynarodowych
meetingach halowych na

terenie USA, które odbę
dą się w okresie 24 stycz
nia — 21 lutego. M. in.
startować będzie w mi
strzostwach USA w No
wym Jorku.

Malcherczyk
w ftójskokn
15s39 m

W niedzielę, w drugim dniu
halowych lekkoatletycznych
mistrzostw okręgu warszaw
skiego rozgrywanych w AWF
na Bielanach, najlepszy rezul
tat uzyskał Malcherczyk w

trójskoku — 15,39. Jest to

wyrównanie najlepszego wy-<
niku krajowego w tej konkuj
rencji w hali. W pchnięciu ku
lą zacięty pojedynek stoczyli
dwaj reprezentanci Polski w

rzucie młotem — Rut i Ciepły.
Zwyciężył startujący poza
konkursem Ciepły 14,51 przed
Rutem 13,45. Skok w dal za
kończył sie zwycięstwem Kar
cza — 7,24, który wyprzedził
Maruchę — 7,00 m i Malcher-
czyka — 6,90. Jeszcze jeden
tvtuł mistrzowski zdobyła
Chojnacka, wygrywając skolę
wzwyż — 144.

• >4*

W lichie angielskiej
tylko 4 mecze/

Mróz i śnieżyce spbwodr
wały, że w ub. sobotę roze

grano w Anglii tylko 4 mecze

w I i II lidze piłkarskiej. Od
wołanie spotkań sprawiło
wiele kłopotu naszemu ..Tota
lizatorowi Snortowemu”, bo
na 13 spotkań odbyły się tytj
ko cztery.



GAZETA KRAKOWSKA' Nr 15 (330BJ

Ze spotkania w PWSM Jest nas 29 milionów
Kobiet o 1

naszej kaltury
(Inf. wł.) Wczoraj, w nie

dzielę 18 bm. w Państwowej
Wyższej Szkole Muzycznej w

Krakowie odbyło się spotka
nie społeczeństwa i młodzieży
z prof. Zbigniewem Drzewiec
kim, który jako przedstawi
ciel Towarzystwa im. Fryde
ryka Chopina, wraz z delega
cją naukowców i muzeologów
brał udział w rozmowach do
tyczących powrotu skarbów
naszej kultury z Kanady. Na
spotkanie przybyli m. in. po
seł dr Drobner, oraz zastępca
przewodniczącego Rady Naro
dowej m. Krakowa dr Garlic
ki.

Prof. Drzewiecki przedsta
wił zebranym historię podró
ży do Kanady, która rozpoczę
ła się 3 grudnia ub. roku, oraz

historię otwarcia w ottawskim
oddziale Bank of Montreal
dwu kufrów ze skarbami na
rodowej kultury. Delegacja
polskich naukowców spotyka
ła się na każdym kroku z ol
brzymią pomocą inż. Józefa
Polkowskiego — który w

czasie wojny zdenonował
skarby wawelskie w „Bank of
Montreal” oraz Witolda Mał-
cużyńskiegG'.

Specjalne miejsce poświęcił
prof. Drzewiecki sprawie ma-

nuskryptów Fryderyka Cho
pina, które znajdują się w od
zyskanych zbiorach. Jest tam
m. in. koncert F-moll z gło
sem fortepianowym pisanym
własnoręcznie przez Chopina,
inne utwory, oraz 13 listów
m. in. od Elsnera i Witwic-
kiego. • 30 grudnia ub. roku
zrobiono w Kanadzie fotoko
pie owych manuskryptów cho
pinowskich, przy czym filmy
otrzymał Instytut Chopina.

(bg)

WARSZAWA (PAP)
PAP uzyskała w Głównym

Urzędzife Statystycznym naj
nowsze szacunki i aktualne
opracowania statystyczne do
tyczące liczby ludności w kra
ju i ruchu naturalnego.

Na dzień 31 grudnia minio
nego roku ludność Polski li
czyła 29 min osób — w tym
14 min mężczyzn i o 1 milion
więcej kobiet. Wynika stąd, że
w 1958 r. przybyło 300 tys.
mężczyzn i 200 tys. kobiet. W
miastach i osiedlach zamiesz
kiwało z końcem ub. roku 13,4
min ludności, a na wsi — 15,6
min osób. W porównaniu więc
z 1957 r. miastom naszym
przybyło 40 tys., a wsiom 10
tys. ludności. Należy jednak
podkreślić, iż w związku ze

min więcej
zmianami w podziale admini
stracyjnym państwa, w ub.
roku przybyło nam 9 miast i
SMteiedla o charakterze miej
skim.

Przygotowania osiągnęły
fazę końcową

Drugi rurociąg
Pilica-Łódź

ŁÓDŹ (PAP)
Dość długo na międzymini

sterialnych szczeblach trwała
dyskusja nad zaopatrzeniem
Łodzi w wodę. Z alternatywy
drugi rurociąg Pilicia-Łódż czy
kanał otwarty — Sulejów-
Łódź wybrano budowę ruro
ciągu, uznając jednocześnie
konieczność budowy kanału o-

twartego w dalszej perspekty
wie.

W związku z podjęciem tej
decyzji w przyspieszonym
tempie opracowano projekt
wstępny rurociągu, a w tych
dniach projektanci dostarczyli
inwestorowi oraz głównemu
wykonawcy warszawskiemu
Zjednoczeniu Robót Wodno-
Inżynieryjnych dokumentację
roboczą na przeprowadzenie
prac w 1959 r.

Ustalono, że 40-kilometrowy
rurociąg o średnicy 1000 mm

składać się będzie w części,
podobnie jak pierwszy czyn
ny już z rur żeliwnych, w

części zaś z rur stalowych.
Nowy rurociąg Pilica- Łódź

po oddaniu go do użytku włn-
sną 1962 r. dostarczać będzie
ludności i przemysłowi Łodzi
dwa razy więcej wody niż
pierwszy.

(Inf. wł.). Długie i

prace nad projektem
rozwoju gospodarczego powia
tów w 7-latce weszły w sta
dium końcowe. Bogaty mate
riał, w formie 80-stronicowej
broszury z licznymi tabelami
i wykresami obrazującymi
wszechstronny rozwój naszego
województwa, otrzymali w ub.
tygodniu radni WRN, celem
szczegółowego zapoznania się
z tymi problemami.

Obecnie odbywają się posiedze
nia komisji WRN na których dy
skutowane są zagadnienia
szczególnych resortów. 16

odbyły posiedzenia komisje:
nictwa

spodarki
ctwa. 17

Zdrowia,
zagadnienia swych resortów ko
misje Przemysłu i Handlu, oraz

Oświaty i Kultury, zaś 20 bm. Ko
misja Komunikacji i.Komisja Po
mocy Społecznej.

Po przepracowaniu
zagadnień przez wymienione
komisje, w dniu 23 bm. zbierze
się Komisja Planu, Budżetu i
Finansów, która przy współ
udziale przewodniczących ko
misji, zajmie się całością pro
jektu planu. Na tymże posie
dzeniu przewodniczący przed
stawią wnioski uchwalone na

posiedzeniach komisji i podję
te będą ostateczne postano
wienia odnośnie generalnych
poprawek w projekcie planu.

żmudne
planu

po-
bm.
Rol-
Go-i Leśnictwa oraz

Komunalnej i Budowni-
bm. zebrała się Komisja

19 bm. przedyskutują

tych

s PROCES OPRAWCÓW
Z SACHSENHAUSEN

DOBIEGA KOŃCA
_

BONN. Trwający od trzech
== miesięcy proces dwóch byłych
S hitlerowskich oprawców z obo-
H zu koncentracyjnego Sachsen-
H hausen, Sorgego 1 Scihubeęta,
H dobiega końca. Obaj byli
§ SS-owcy oskarżeni są o za-

H mordowanie przeszło 11 tysię-
=; cy więźniów tego obozu. W

s przyszłym tygodniu zakoń-
= czone zostanie postępowanie
= dowodowe, wyrok zaś oczeki-
= wany jest w początkach lutego.

Kierunek: młońzież szkolna

i spółdzielcza
(Obsł. wł.) Dorobek organi

zacji ZMS dzielnicy Stare
Miasto, przedstawiony na I

statutowej konferencji spra
wozdawczo-wyborczej odbytej
17 bm. z udziałem 85 delega
tów i wielu zaproszonych go
ści, jest niemały. Założenie w

ciągu trzech miesięcy ub. ro
ku 38 grup działania skupie
nie w tymże czasie 628 mło
dych w szeregach Związku
(organizacja dzielnicy liczy o-

becnie ponad 1000 osób), szta
feta czynu młodych dla ucz
czenia III Zjazdu PZPR, do
tychczasowy wkład 25 tys. zł
na budowę, szkół, rozwój
współzawodnictwa młodzieżo
wego, organizacja klubu „Zło
tej ręki”, Ogniska TKKF
„Mewa” — to poczynania god
ne uznania, wymagające wie
le wysiłku ze strony aktywu
ZMS. Podkreślili to w swych
wystąpieniach w czasie dy
skusji sekretarz KD PZPR
tow. Markiewicz, i sekretarz
KW ZMS, tow. Kneifel. Po
dobnie oceniali pracę swego

dotychczasowego kierownictwa
delegaci z grup działania.

Zarówno jednak oni, jak i
I sekretarz KD ZMS tow.
Minko w swym referacie,
wskazali na szereg dziedzin,
w których organizacja dziel
nicowa ma jeszcze wiele do
zrobienia. Szczególnej uwagi
wymagają sprawy młodzieży

. szkolnej, gdzie
jest minimalny
w 16 szkołach),
trudnionej w spółdzielczości

wpływ ZMS
(106 członków
młodzieży za-

Po redakcyjnym opracowa
niu tych poprawek, w dniu 27
bm. zbierze się konwent senio
rów, który ustali końcową fa
zę przygotowań do dwudnio
wej sesji WRN, poświęconej
zasadniczemu problemowi, ja
kim jest rozwój wojewódz
twa w latach 1959—65. (w)

Stolica naszego kraju liczy
ła w końcu grudnia 1958 r. —

1.096 tys. ludności, w tym 508
tys. mężczyzn i 588 tys. kobiet.
W Warszawie wzrosła więc w

minionym roku liczba męż
czyzn o 15 tys., a przedstawi
cielek płci pięknej o 12 tys.
Podobna przewaga kobiet u-

trzymuje się także nadal w

drugim pod względem liczby
ludności mieście naszego kra
ju — Łodzi. „Polski Manche
ster” zamieszkiwało w grud
niu 317 tys. mężczyzn i 376
tys. kobiet. Ogółem w Łodzi
przybyło w ub. roku ok. 6 tys.
osób.

Interesująco przedstawia się
analiza ruchu naturalnego lud
ności, tzw. współczynnik uro
dzeń w Polsce za cały 1958 r.

(liczony na 1 tysiąc osób) wy
nosi 26,4 promillę, co w po
równaniu z 1957 r. oznacza

zmniejszenie liczby urodzeń
o 1,1 promille. Współczynnik
zgonów w tym samym okre
sie wyraża się wskaźnikiem
8,8 promille — oznacza to

zmniejszenie w ub. r. zgonów
o 0,07 promille. Tak więc przy
rost naturalny ludności w ro
ku ub. wynosił 17,6 promille,
wykazując spadek o 0,4.

<Ir
Warszawska Syrenka.
—f-----------------------

Społeczeństwo Krakowa złożyło
wyrazy wdzięczności Armii Radzieckiej

(Obsł. wł.) Rokrocznie myśl
mieszkańców Krakowa bieg
nie ku tym pamiętnym dniom
stycznia 1945 r., gdy Armia
Radziecka podejmując na ca
łym froncie swoją historyczną,
zwycięską ofensywę wypędzi
ła hitlerowskich okupantów z

naszego kraju, uratowała od
zagłady Kraików — prastarą
kolebkę kultury polskiej.

W przeddzień XIV roczni
cy wyzwolenia Krakowa przez
Armię Radziecką do konsula
tu ZSRR w Krakowie przy
byli przedstawiciele zakładów
pracy i organizacji społecz
nych z życzeniami dla wyzwo-
licielskiej armii i narodu ra
dzieckiego. Przybyłych przyj
mował konsul radziecki F. G.
Poliakow. Jako pierwsi złoży
li życzenia przedstawiciele
„Gazety Krakowskiej”, z kolei
przybywają delegacje Koła
TPPR przy Przedsiębiorstwie
Budownictwa Miejskiego —

Nowa Huta. Wręczają oni

konsulowi list dla Armii Ra
dzieckiej, oraz album zawie
rający zdjęcia z budowy No
wej Huty.

Z wiązankami czerwonych
goździków, przybyli przedst-
wiciele Huty im. Lenina oraz

Zakładów im. Szadkowskiego,
W imieniu Miejskiego i Woje
wódzkiego Zarządu TPPR,
złożył życzenia M. Budziwoj-
ski, dołączając odpis pisma,
jakie wysłano do marszałka
R. J. Malinowskiego. W prze-

KróZid
| ze SwiataI

.1

Szeroki wachlarz
problemów na konferencji

KD PZPR Zwierzyniec
(Inf. wł.) W ub. sobotę od

była się konferencja sprawoz
dawczo-wyborcza KD PZPR
Zwierzyniec. Przybyli delega
ci otrzymali dokumenty: ob-

pracy, a także podnoszenie
kwalifikacji zawodowych,
szkolenie ideologiczne i rozwój
życia kulturalnego. Konferen
cja swą uchwałą zobowiązała
m. in. do podjęcia tych zagad
nień w dalszej pracy nowowy-
brany komitet dzielnicowy i
sekretariat, w skład którego
weszli: I sekretarz KD tow.
I. Miijko, II sekretarz B.
Staszezak i in.

Nowe ksigżki
ubezpieczeniowe

WARSZAWA (PAP)
Wszyscy ubezpieczeni, a jest

ich w Polsce ponad 7 min, o-

trzymają do końca br. nowe

legitymacje ubezpieczeniowe.
Nowe książeczki dzielić się

będą na dwie części. W pierw
szej części, tzw. lekarskiej, od
notowywane będą informacje
dotyczące prześwietlenia, ana
lizy, okresy pobytu w szpitalu
itp.

W drugiej części książeczki
zapisywane będą dane doty
czące długości okresu pracy u-

bezpieczonego oraz wysokości
jego zarobków. Dane te sta
nowić będą następnie podsta
wę dla uzyskania świadczeń
emerytalnych przez posiada
cza legitymacji.

ZAKOŃCZENIE OBRAD
FIZYKÓW ATOMOWYCH

MOSKWA. W sobotę w pod
moskiewskiej miejscowości Du-

bna zakończyła się piąta sesja
rady naukowej Zjednoczonego
Instytutu Badań Jądrowycn.

W związku z zakończeniem

kadencji dyrekcji Instytutu ra
da naukowa powzięła uchwałę,
w której wysoko ocenia prace

dyrektora Zjednoczonego In
stytutu Badań Jądrowych,
członka-korespondenta Akade
mii Nauk ZSRR D. Błochince-

wa oraz wicedyrektorów Da-

nysza (Polska) i V. Votruby^
(Czechosłowacja).

słanym piśmie czytamy m. in.:
Składamy na Wasza ręce, To
warzyszu Marszałku, pozdro
wienia dla całej Armii Ra
dzieckiej oraz jak najszczer
sze, z serca płynące wyrazy
wdzięczności dla Armii Ra
dzieckiej, jej dowódców, ofi
cerów i żołnierzy. Ludność
ziemi krakowskiej zawsze bę
dzie przechowywała w swej
wdzięcznej pamięci bohater
stwo i poświęcenie żołnierzy
radzieckich, którzy pod do
wództwem marszałka Iwana
Koniewa oddali swe życie
szlachetnej sprawie uwolnie
nia narodów od najazdu bar
barzyńców XX widku — hi
tlerowskich hord”.

Natomiast Prezydium Ra
dy Narodowej m. Krakowa
wystosowało w im!eniu mie
szkańców miasta telegram z

serdecznymi pozdrowieniami
do marszałka Związku Ra
dzieckiego, Iwana Koniewa —

honorowego obywatela Kra
kowa. (hg)

Brzeska organizacja
partyjna

wybrała delegatów
(Inf. wl.) W ub. sobotę od

była się w Brzesku powiatowa
konferencja partyjna. W obra
dach wzięli udział: członek
egzekutywy KW PZPR, poseł
ną Sejm tow. Wł. Machejek,
zastępca kierownika Wydziału
Organizacyjnego KW
Smoleń, oraz członek KW
Roth.

Referat na konferencji
głosił I sekretarz KP PZPR
w P-zesku tow. St. Migoń.
Poddając w nim ocenie dzia
łalność powiatowej organ;zacji
partyjnej w okresie od XII
Plenum tow. Migoń omówił je
dnocześnie doświadczenia i
pracę brzeskiej organizacji w

związku ze zbliżającym się
Zjazdem partii.

W dyskusji, której charakte
rystycznym rysem było sku
pienie się na aktualnych spra
wach i różnych bolączkach go
spodarczych powiatu — omó
wiono czyn przędzjazdowy,.po
stulowano wnioski w związku
z budową szkół Tysiąclecia,
analizowano możliwości ro
zwoju spółdzielczości handlo
wej, budowy zakładów prze
twórstwa rolnego. Niezależnie
od problematyki bezpośrednio
partyjnej wiele miejsca po
święcono zwykłym ży
ciowym sprawom
obywatela w powie
cie, konieczności wprowadza
nia w życie propozycji i wnio
sków zgłaszanych przez lud
ność na zebraniach przedzjaz-
dowych.

Konferencja wybrała dzie
sięciu delegatów na wojewódz
ką konferencję partyjną w o-

sobach: tow. tow. J. Roth, S.
Migoń, W. Kowal, M. Stel
mach, J. Baca, II. Biernat, A.
Chrobak, J. Turek, W. Chy-
chła i S. Kuligowski.

szerne sprawozdanie z dwule
tniej działalności Komitetu
Dzielnicowego, sprawozdanie
Komisji Rewizyjnej oraz

szczegółowy program działa
nia organizacji partyjnej Zwie
rzyniec w latach 1359—60, o-

inawiający sytuację polityczną
w organizacji, zagadnienia i-
deologiczne, wewnątrzpartyj
ne i ekonomiczne, plan roz
woju dzielnicy; zajmujący się

sprawami szkolnictwa, oświa
ty i młodzieży, jak również
poruszający problemy związa-

ne z kierowniczą rolą partii i
zadania instancji w kierowa
niu życiem dzielnicy.

Na konferencję przybyli se
kretarze KW i KM: tow. tow.

Pięta i Karwicki. Po referacie
I sekretarza KD Zwierzyniec
Tytusa Lachnita „O pracy
partyjnej przed III Zjazdem”
wywiązała się szeroka wielo
godzinna dyskusja, z której
przebijała gospodarska troska
o stan ideowy organizacji, o

wpływy partii na wszystkie
dziedziny życia. Dużo mó
wiono o pracy na wyższych u-

czelniach, o niepokojącym
stanie budownictwa szkolne
go podkreślając potrzebę dłu
gofalowej aktywnej działal

ności na rzecz budowy nowych
szkół. Nie brakowało też gło
sów krytycznych pod adresem
centralnych zarządów i mini
sterstw. Owocną dyskusję
podsumował ze swadą sekre
tarz KW St. Pięta.

Na zakończenie zebrani do- .

konali wyboru nowych władz
KD PZPR Zwierzyniec. I se
kretarzem został tow. Tytus
Lachnit. (ż)

tow.
tow.

wy-

Praca partyjna
i problemy lokalne

- tematem obrad konferencji
KM w Zakopanem

(Inf. wł.). W sobotę 17 bm.
obradowała konferencja miej
ska PZPR w Zakopanem.
Konferencja ta wybrała dele
gatów na konferencję woje
wódzką. W obradach wzięli u-

dział m. in. tow. W. Reczek
przedstawiciel KC PZPR i
tow. B. Łukaszewicz kierow
nik Wydziału Pronagandy
KW PZPR w Krakowie.

Przedmiotem referatu i dy
skusji na konferencji były
problemy aktualnej, sytuacji
gospodarczej i politycznej Za
kopanego oraz zagadnienia
pracy politycznej w okresie
przedzjazdowym. Program
działania zakopiańskiej orga
nizacji partyjnej przyjęty
przed kilku miesiącami na

konferencji sprawozdawczo-
wyborczej uzupełniony został
nowymi wytycznymi wypły
wającymi ze wskaźników o-

góinych i lokalnych dotyczą
cych rozwoju gospodarczego
miasta, a wynikających z wy
tycznych XII Plenum KC
PZPR.

Pq referacie I sekretarza
KM Zakopane tow. Woźnia
ka wywiązała się obszerna

■interesująca dyskusja. Omó
wiono w niej zagadnienia
pracy ideologiczno-partyjnej,
sprawy rozwoju Zakopanego,
realizacji uchwały rządu do
tyczącej tego zagadnienia, mo
żliwości wykorzystania rezerw

lokalnych dla rozwiązywania
bieżących problemów gospo
darczych i wiele innych proble
mów. Sporo miejsca w dysku
sji zajęły zagadnienia sportu
i turystyki a także propagan
dy i prasy partyjnej. Mówio
no również o zmianach perso
nalnych jakie nastąpiły ostat
nio w kierownictwie KM
PZPR i MRN w Zakopanem,
podkreślając ich celowość i
konieczność. (zć)

Kopalnia

Krystyna“
r

informacji pt. SZTAB
OFENSYWY NA NIEUCZCIWOŚĆ
OBRADUJE zamieszczonej w nu
merze sobotnim „Gazety” wkra
dła się nieścisłość. Mianowicie na

zebraniu wojewódzkiego zespołu
do walki z nadużyciami przy KW
PZPR uchwalono doprowadzić do

fuzji zespołów do walki z nadu
życiami i korupcją, jakie istnie
ją w tej chwili odrębnie przy Ra
dzie Narodowej m. Krakowa i

WRN, a nie jak mylnie podano
zespołów KW PZPR i WRN.

Sprostowanie

PROTESTY LUDNOŚCI
DORTMUNDU

BERLIN. Uchwała Minister
stwa Obrony NRF i dowódz
twa NATO w sprawie rozmie
szczenia w okolicach Dortmun
du (Niemcy zachodnie) pułku
brytyjskiego wyposażonego w

pociski zdalnie kierowane oraz

utworzenia czterech baz rakie
towych wywołało wśród ludno
ści miasta falę protestów.

HITLEROWSKIE
SWASTYKI

NA DRZWIACH
SYNAGOGI

W DUESSELDORF
BONN. Nieznani sprawcy po

kryli drzwi wejściowe nowej
synagogi w Duessel-dorfie wy
malowanymi białą farbą zna
kami hitlerowskich swastyk.
Policja, która sprawców nie

ujęła, wydala oświadczenie, że

należy szukać ich... wśród ko
munistów. To prowokacyjne
oświadczenie uzupełniono na
stępnie twierdzeniem, iż mo
żliwe jest, że ekscesów dopu
ściły się osoby „z kół nacjo
nalistycznych”.

i

Zakończył się kongres
na rzecz

rozbrojenia nuklearnego
LONDYN (PAP)

Za<końózył się tu, kongres na

rzecz rozbrojenia nuklearnego, w

którym wzięli udział przedstawi-
ciele krajów Europy zachodniej.

Podczas końcowego posiedzenia
wygłosił przemówienie jeden a

inicjatorów ruchu na rzecz zaka
zu broni nuklearnej, filozof B.
Russell.

rozpoczyna pracę
dla... przemysłu
chemicznego

lnau$urcc|a
Roku

^

SZCZECIN.
Na Pomorzu Zachodnim za

inaugurowane zostały obcho
dy „Roku Darwinowskiego”,
których organizatorami są
szczeciński oddział Polskiego
Towarzystwa Przyrodników
im. Mikołaja Kopernika, Po
morska Akademia Medyczna i
Wyższa Szkoła Rolnicza. Z tej
okazji odbyło się posiedzenie
naukowe, podczas którego doc.
dr J. MąkoWski omówił zna
czenie myśli ewolucyjnej Dar
wina, prof. dr St. Zajączek
przypomniał koleje życia i
działalności wielkiego uczone
go, prof. dr A. Linke wygłosił
wykład pt. „Gatunek w świe
tle ewolucjonizmu”.

Z POBYTU MIKOJANA
W USA

Na zdjęciu: Wicepremier Mi-
kojan zwiedzając Dc-m Towa
rowy w Chicago zaintereso
wał się maszyną do mycia ta
lerzy w kształcie sputnika.

FOT-CAF

Edmund Skonieczny
długoletni dyrektor PP Uzdrowisko Krynica, wieloletni

członek KP i KM PZPR, członek Prezydium MRN, prze
wodniczący Komisji Zdrojowej w Krynicy, były więzień
obozów koncentracyjnych, zasłużony bojownik walk o nie
podległość, odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od
rodzenia Polski, złotym Krzyżem Zasługi, Orderem Dzie

sięciolecia PRL

zmarł po długiej i ciężkiej chorobie w Warszawie

dnia 15 stycznia 1939 r.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 19 stycznia 1959 r. w Warszawie

Obrazki zc Zjednoczonej Re
publiki Arabskiej. Na zdjęciu:

W centrum Aleksandrii.

FOT-CAF

DYREKCJA — POP PZPR — ZMS

RADA ZAKŁADOWA UZDROWISKA KRYNICA

KM PZPR W KRYNICY

PREZYDIUM MRN W KRYNICY

KOMISJA ZDROJOWA W KRYNICY

REDUKCJE
W PRZEMYŚLE
FRANCUSKIM

PARYŻ. Dyrekcja zakładów

samochodowych „Simca” do
konuje masowych zwolnień z

pracy robotników w związku
ze zmniejszeniem produkcji.
Przed trzema dniami zwolnio
no 40 robotników, zatrudnio
nych w zakładach tego towa
rzystwa w Polszy. W sobotę
17 stycznia dyrekcja postano
wiła zwolnić jeszcze 200 robot
ników, pracujących w zakła
dach w Nanterre.

KONCERT
MAŁCUZYŃSKIEGO

PARYŻ. W ramach szóstego
festiwalu, organizowanego pod
patronatem prezydenta Repu
bliki przez Wyższą Szkolę
Nauk Ekonomicznych I Han
dlowych odbył się w piątek w

wypełnionej do ostatniego
miejsca sali Pleyela w Paryżu
koncert Witolda Małcużyńskie-
go. Publiczność zgotowała pia
niście entuzjastyczne przyjęcie.

Nowe perspektywy
ruchu amatorskiego

WARSZAWA (PAP).
Na rok bieżący oraz na okres

kilku najbliższych lat przewidzia
nych jest szereg imprez, które
stanowić będą przegląd dorobku i

osiągnięć amatorskiego ruchu ar
tystycznego. W roku bież, odbę
dzie m. in. konkurs kapel, śpie
waków i tancerzy ludowych oraz

festiwal amatorskich zespołów in
strumentalnych, rozrywkowych 1

jazzowych, pieśniarzy 1 tancerzy.
Na mającej powstać w Warszawie

„scenie teatru amatorskiego”
spotkają się wyłonione w elimi
nacjach powiatowych i wojewódz
kich najlepsze amatorskie zespoły
teatralne i estradowe z całego
kraju. Rozpoczęły się już wstęp
ne eliminacje do VI ogólnopol
skiego konkursu recytatorskiego,
który tym razem związany jest
z obchodami Roku Słowackiego.

W organizowanym z okazji 15-

lecia Polski Ludowej wielkim

„Święcie pieśni i młodości” wez
mą udział czołowe zespoły 1 ar-

tyści-amatorzy. W skład polskiej
ekipy artystycznej na VII Swia-

towy Festiwal Młodzieży 1 Stu
dentów w Wiedniu wejdą najlep
sze nasze zespoły amatorskie.

Po 50 latach istnienia ko
palnia węgla „Krystyna” w

rejonie Tenczynka pod Kra
kowem doczekała się swego
przeznaczenia. Zatopiona w

okresie międzywojennym —■
wkrótce znów podejmie pracę
tym razem nie w służbie gór
nictwa, lecz chemii.

Na deskach kreślarskich
Krakowskiego Biura Projek
tów Górniczych zrodził się już
plan odwodnienia i urucho
mienia kopalni „Krystyna”.
Jak wykazały przeprowadzo
ne badania> kopalnia ta po
siada cenne, rzadkie nie tyl
ko u nas, ale i w Europie po
kłady węgla zawierającego
duże ilości prasmoły — cen
nego surowca wyjściowego dla
wielu produktów chemicz
nych m. in. lekarstw.

Ze względu na specjalny
charakter węgla w „Krysty
nie” będzie on w całości prze
kazywany do fabryk chemicz
nych m. in. Zakła'dów Azoto
wych w Kędzierzynie i Zak'a-
dów Chemicznych „Oświęcim”
Wydobycie w kopalni wynie
sie 200 tys. ton węgla rocznie.

INFORMACJA KRAKOWSKIEGO OŚRODKA
BADAŃ PRASOZNAWCZYCH

Sekcja Socjologiczna Krakowskiego Ośrodka Ba
dań Prasoznawczych, ZWRACA SIĘ Z UPRZEJ
MĄ PROŚBĄ do osób — które w najbliższych
dniach otrzymają ankietę dot. badań nad czytel
nictwem prasy, o wypełnienie jej i zwrot w mo
żliwie krótkim czasie w załączonych do kwestio

nariuszy kopertach na adres:

Krakowski Ośrodek Badań Prasoznawczych
KRAKÓW, ul. WIŚLNA nr 2.

Otrzymane od czytelników wypowiedzi, będą
cennym wkładem dla nowatorskiej inicjatywy

krakowskiej placówki naukowej, która prowadzi
pierwsze tego rodzaju badania w Polsce.

IWTf.JlWI TU————a——i
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KRAJOWEJ LOTERII PIEHIĘZNEJ

Możesz wygrać —

dziś jeszce kupując los
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Szliśmy wzdłuż jed
nego z nabrzeży
portu szczeciń
skiego, przy któ
rym z lekka koły
sały się przycumo

wane statki najrozmaitszych
bander. Biły w oczy mnogo
ścią nazw, wymalowanych na

rufach i dziobach każdego z

nich. Zaopatrzeni w upoważ
nienia kapitanatu portu do
wstępu na pokład s/s „To
bruk”, wypatrujemy jego syl-

Nic dziwnego, że rozmowa to
czy się na temat jakości po
siłków. Z racji obowiązku
dziennikarskiego informuję,
że na podwieczorek złożyła
się wyborna, świeża wędlina
(jakiej darmo przyszloby szu
kać w naszych sklepach),
chleb z masłem i prawdzi-
w a kawa z kondensowaną,
słodką śmietanką. Nie zdziwi
ły nas „poparte takimi dowo
dami” słowa kapitana Fran
ciszka Jóźwiaka, że spośród

Stary wilk morski z angielskiego statku „Frederick Everard“
podczas mycia pokładu. Fot- A- Piotrowski

wetki. Jest! Stoi z wysoko
zadartym dziobem i przyjmu
je do. ładowni towar.

W kabinie kapitana

Trafiliśmy akurat na porę
podwieczorku, więc po wza

jemnym przedstawieniu się
zostajemy zaproszeni do stołu.

ERa

8

wszystkich statków świata
najlepiej dają jeść w Polskiej
Marynarce Handlowej.

Po podwieczorku ruszyliś
my na zwiedzanie statku. Na
pokładzie długim na 136 m

wszędzie poukładano jakieś
skrzynie,
niach bele konopii,. role pa
pieru, pocięte płaty blachy.
Wszystko równiutko poukła
dane, według kolejności wyła
dunku. Do zapełnienia pozo
stały jeszcze dwie ładownie.
Cztery dalsze są już „gotowe”,
a na ich lukach spoczęły cięż
kie klapy, broniące wodzie
dostępu do wnętrza.

Ciekawe, jak długo trwa za
ładunek takiego statku?

Nasz rozmówca, kpt. Jóź-
wiak powiada, że zależy to od
rodzaju towaru. Rudą np.
można zapełnić wszystkie ła
downie w ciągu półtorej do-

by. Gorzej jest z wyładun
kiem. Np. towar drobnicowy
wyładowuje się z szybkością
20 ton na godzinę. Jeśli wia
domo, że statek może pomie
ścić 10 tys. ton ładunku, łat
wo obliczyć, ile czasu pochło
ną wszystkie czynności wyła
dowcze. Nie zawsze jednak
bierzemy określone pojemno
ścią statku 10 tys. ton.

— Dlaczego?
— W porze zimowej na mo

rzu bardzo często panują
sztormy. Wtedy bywają sytua
cje, że w jednym momencie
statek pokrywa 200 ton wody.
Z tego względu dla zabezpie
czenia pływalności nie można
go zbytnio obciążać. Dlatego
przy rejsach zimowych dopu
szczalne obciążenie wynosi o

jakieś 350 ton mniej.
Po zwiedzeniu statku zapy

tuję, kiedy odpływa z portu.
— Właściwie — odpowiada

Franciszek Jóźwiak — powin
niśmy być już od dwóch dni
w drodze. Ale w ostatniej
chwili przyszedł jakiś pilny
towar i to opóźniło nasze wyj
ście w morze. Będziemy mu-

sieli czekać około dwóch dni,
co jednak w czasie trwania
rejsu jest możliwe do nadro
bienia. Dwa dni zawsze da się
nadrobić w ciągu pół roku.

— To aż tak długo będzie
trwała Wasza podróż?

— Tak, odwiedzamy bo
wiem takie porty, jak Ham
burg, Antwerpia, Port Said,
Suez, Karaczi, Aden, Bombaj,
Surma, Kałkuta i Madras.

Życzymy więc załodze „po
myślnych wiatrów” i udaje-
my się jutro jednym ze stat
ków ż portu na redę.

gielskl drobnicowiec „Frede
rick Everard” zgrabnie odwra
ca się, biorąc kurs na Świno
ujście.

Płyniemy wolno, z szybko
ścią nie więcej, niż 4 węzłów.
Jest to maksymalna szybkość,
jaką wolno rozwijać tego typu
statkom w kanale portowym.
Po drodze mijają nas różne
jednostki. Jest to zawsze je
den z ciekawszych momentów,
bo poza tym cała podróż jest
niezwykle nudna. Załoga za
szyła się w swoich kabinach,
nawet gospodarz statku — ka
pitan nie wyszedł więcej ze

swego pomieszczenia. Prowa
dzenie objął pilot. Jemu pod
porządkowana jest cała ste
rówka. Stad, za pomocą tele
grafu wydaje on polecenia do
maszynowni.

Pora obiadu. Nie dane nam

było spożyć £o jednak w spo
koju, bo otp nagle ustał lekki
pomruk silników. ' Dokładnie
o godzinie 12.25 na maszt po
wędrowała czarna kula — na

znak, że rzucono kotwicę. O-
ficer pełniący wartę oznajmił,
że nastąpiła maleńka awaria,
że usunięcie jej nie potrwa
długo, że... Itd. Mechanicy za
kasali rękawy. Sternik opuścił
swoje stanowisko, pokład jak
gdyby wymarł. Tak minęły
dwie godziny, po których do
tarł do nas pierwszy komuni
kat: awaria głównej pompy
tłoczącej wodę do chłodzenia
silników. Po pięciu godzinach
nuda urosła do olbrzymich
rozmiarów. Zaczęliśmy grać w

zapałki, przy czym nasz opie
kun — pilot Bielinowicz oka
zał sie niezłym zawodnikiem.
A kiedy byliśmy już niemal u

kresu wyczerpania wszelkich
tematów do rozmów i każdy z

nas zaczał skrycie marzyć o

jakim takim miejscu noclego
wym, oznajmiono, że możemy
płynąć dalej. Dochodziła go
dzina 23. Przed nami pozosta
wał do przebycia jeszcze ład
ny kawał drogi.

I znów zwykłą monotonię
przerywały tylko polecenia,
wydawane przez pilota. O pół
nocy stanęliśmy u bram portu
w Świnoujściu. Na pokład we
szli ludzie, którzy dokonali
Odprawy celnej. Oby tak
sprawnie odbywało się wszy
stko w naszym życiu, jak te

drobiazgowe oględziny. Prze
siadamy się na niewielką ni-
lotówkę i wracamy do kapita
natu portu.

Od momentu wyjścia z por
tu Szczecin upłynęły równo
24 godziny.

PRZEMYSŁAW MARCISZ

beczki. W ładów-

W grudniu powstał w

Krakowie Wojewódz
ki Ośrodek Kształcę-

nia Aktywu. Utworzenie1
tej placówki podyktowały

’

potrzeby Związku, który
przystępuje do systematy
cznej pracy ideowo-wycho-
wawczej. Jednym z kierun
ków tej pracy, wysuniętym
na pierwszy plan przez VI

plenum KC ZMS, jest
kształcenie ideowo-polity-
czne. Realizowane ono bę
dzie we wszystkich ogni
wach organizacyjnych, przy
zastosowaniu różnorod
nych form. Nad całokształ
tem pracy w wojewódz
twie czuwać będzie WOKA.

Do zadań WOKA należy
nadzór oraz pomoc metody
czna dla grup działania w

ich pracy szkoleniowej,

Powiatowa Rada Narodowa
w Oświęcimiu dysponuje w

tym roku sumą 6 min zł na

budownictwo indywidualne.
Niestety, pieniędzy tych nie
można wykorzystać należycie i

planowo, ponieważ projektant
miasta

Człowiek
ujarzmi rzekę

Prawie każda górska rzeka
posiada duży spadek poziomy.
Taką rzeką jest też Białka w

powiecie nowotarskim. Wios
ną, gdy na tatrzańskich zbo
czach zaczną topnieć śnie
gi, wody rzeki gwałtownie
wzbierają i rwąc w dół wy
rządzają poważne szkody.

: Białka
zmienia swe koryto. Szczegól
nie w ubiegłym roku, podczas
'katastrofalnej powodzi na

Podhalu kapryśna Białka po
czyniła olbrzymie spustosze
nia idące w setki tysięcy zło
tych.

I Od wielu lat marzeniem
okolicznych mieszkańców by
ło ujarzmienie niesfornej
rzeki. Nie było jednak na ten
cel pieniędzy. Obecnie miarze-

organizowanie nia ich zostaną spełnione.

Wojewódzki
Ośrodek

Kształcenia Prawie rokrocznie

Oświęcimia nie określił

Na pokładzie
„Frederick Everard”

Wczesnym rankiem, kiedy
mgła nie zdążyła jeszcze

dźwignąć się znad portowych
kanałów, wkroczyliśmy wraz z

pilotem Wacławem Bielinowi-
czem na pokład angielskiego
statku. Po przywitaniu się z

kapitanem ruszyliśmy do ste
rówki czyli miejsca, z którego
przez cały czas podróży pilot
będzie kierował statkiem.

Ostatnie przygotowania do
zdjęcia cum, podchodzi holow
nik i lekko odciąga rufę od
nabrzeża. Maszyny rozpoczy
nają pracę na zwolnionych o-

brotach. Statek staje w po
przek kanału, a potem tylko
jeden manewr sterem i — an-

Aktywu

ZMS
przeprowadzanie
riów na

polityczne,
krótkoterminowych kursów
środowiskowych dla akty
wu, jak również organizo
wanie otwartych dyskusji,
spotkań i innych form pra
cy propagandowej.
WOKA, aby móc prawidło- 1
wo funkcjonować i sprostać
stojącym przed nim wyma
ganiom, skupi grono lekto
rów spośród doświadczo
nych działaczy społecznych
i politycznych, specjalistów
gospodarczych oraz pra
cowników nauki i oświaty.
• W I kwartale br. WOKA
wspólnie z Wydziałem' Ro
botniczym KW ZMS prze

prowadzi kurs dla aktywu
ZMS przedsiębiorstw pro
dukcyjnych oraz krótkoter
minowe kursy sekretarzy
KP i sekretarzy grup dzia
łania, kurs dla organiza
torów życia klubowego i
życia sportowego Związku.

Białka będzie uregulowana i
to niedużym kosztem.

Na ostatniej naradzie eko-

Dystrybucja = kot

który własnymi
drogami chadza

nomicznej w Nowej Białej
postanowiono uregulować
Białkę na 7 kilometrowym
odcinku, tym najgroźniejszym
— od przełomu pod Kramnic.ą
aż do jej ujścia — do Dunajca.
Wytyczone zostanie koryto
rzeczne szerokości 100 me
trów. Na odcinku tym eksplo
atować się będzie żwir i oto
czaki do głębokości trzech me
trów.

Żadnej z firm eksploatują
cych w tym terenie żwir i
otoczaki nie będzie wolno
czynić tego pozia nowo wy
tyczonym korytem. W ten.

sposób zainteresowane firmy
■pogłębią rzekę, a przy po
mocy małych nakładów inwe
stycyjnych brzegi jej obsadzi
się wikliną.

Już wkrótce nad Białkę zo
staną dostarczone spycharki
i koparki. Wielu
dzie zatrudnienie,
z tym zachodzi
zwiększenia przez
PKE transportu samochodowe
go a Dyrekcja Kolej i musi
zwiększyć ilość podstawianych
wagonów. (ap)

6minzł

na budownictwo

indywidualne
jeszcze strefy zabudowy w po
bliżu Zakładów Chemicznych,
gdzie znajdują się parcele. Do

najpilniejszych decyzji w tym
zakresie należy określenie

strefy po stronie południowej
Zakładów, w okolicy Zaborza
i Monowic. (mar)

OtSpowutecBzB
redakcjil

ludzi zniaj-
W związku
konieczność
nowotarską

Ob. Ob. Ludwik Stasiak,
zam. Olkusz, ul. 20 Stycznia 5,
Stanisław Jurczyński, Żegie-
stów-Zdrój, pow. Nowy Sącz,
Agnieszka Firlejczyk, zam. Ra
dziechowy 406, pow. Żywiec:
W opisanych sprawach podej
mujemy interwencję. O wyni
ku załatwienia spraw powia-
domimy Was dodatkowo.

— Kumie, gdzieście kupi
li ten bat?

— W Krakowie...

Siadem naszej krytyki

Dwie odpowiedzi

Starzy hitlerowcy
na nowych posadach

(Inf. wł.) Według ostat
nich doniesień zachodnich

agencji prasowych Bundes
wehra liczyć ma wiosną
1959 roku 210 tysięcy żoł
nierzy i oficerów. W zwią
zku z tym rozrasta się sta
le korpus oficerski i perso
nel zatrudniony w bońskim
ministerstwie obrony i pod
ległych mu placówkach. In
teresujący jest polityczny
i socjalny skład oficerów
i kierowniczego personelu
Bundeswehry. A oto kilka
danych o personelu kierow
niczym bońskiego minister
stwa obrony:

Wydział I. Administracja:
Ernst Wirmer — w okresie III

Rzeszy dyrektor administra
cyjny Towarzystwa do Spraw
Rolnictwa

Wydział II. Finanse: Volkmar

Hopf, w okresie III Rzeszy
piastował stanowisko Ober-
landrata, oficer, po 1945 roku

jest znów syndykiem kon
cernu.

Wydział IV. Sztab Kierowniczy
Bundeswehry: Adolf Heusinger,
w okresie hitleryzmu generał
1 szef Wydziału Operacyjnego
w naczelnym dowództwie

wojsk lądowych.
Wydział V. Sztab Kierowni

czy wojsk lądowych: Hans

Iłottiger, generał hitlerowski,
Wydział VI. Sztab Kierowni

czy Lotnictwa: Josef Katnm-
huber, generał hitlerowski.
Zarzuca mu się umyślny nalot
na Freiburg (10. V. 1949 r.),
który Goering wykorzystał Ja
ko pretekst do terrorystycz
nych nalotów na frańcuik.e

1 angielskie ośrodki.

Wydział VII. Sprawy Praw
ne: dr Eberhard Bartli, stary
członek NSDAP, b. radca mi
nisterialny i współpracownik
zbrodniarza wojennego Funka.

Wydział IX. Kwatermistrzo
stwo: Hans Georg Schiffers,
w okresie hitleryzmu zajmo
wał wysokie stanowisko w są
downictwie (Landesgex’.chts-
rat).

Wydział XII. Sprawy tech
nicznego rozwoju armii: Wolf
gang Vorwald, b. oficer hitle
rowskiego sztabu generalnego,
pod koniec wojny generał.
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ROZDZIAŁ PIERWSZY,
w którym dwaj oberżyści w Moret-sur_
Loing ciągną mimowolne zyski z dwóch
zbrodni popełnionych w ich zajazdach w

pokojach numer dziewięć.

Wydarzenia te rozegrały się w dniu siód
mym czerwca, Torrence i Emil przeczytaw
szy wzmiankę w gazetach, ściągnęli tylko
brwi nie przypuszczając, że wypadnie im

zająć się tą sprawą.
Dni mijały, a prasa informowała każdego

ranka, że tragedia w Moret wydaje się co
raz bardziej tajemnicza.

Ponieważ obie zbrodnie popełniono poza
obrębem miasta Paryża, nie podlegały one

Quai des Orfevres, lecz Policji Bezpieczeń
stwa, gdzie Torrence miał mniej przyja
ciół niż w Policji Śledczej.

Czerwiec był tego roku wyjątkowo pięk
ny, tak gorący, że na bulwarach paryżanie
zdejmowali kurtki i nieśli je przerzucone
przez ramię.

Agencja O nie miała w tym czasie żadnej
sensacyjnej sprawy na warsztacie.

Pewnego poniedziałku, gdy Torrence przy
szedł do biura, zdziwił się widząc Emilia w

jasnym garniturze, jak gdyby wybierał się
na wycieczkę za

— Jeśli nie ma

żerny zjeść obiad
ponowiał Emil.

— A.robota?

miasto.
pan nic przeciw temu, mo-

gdzieś nad rzeką — zapro-

1

Na notatkę w naszej „Gazę cie” pt. „Czyżby zbieg okt*i
licznjści”, otrzymaliśmy wyjaśnienie ze Spółdzielni „So
jusz” w Dąbrowie Tarnowskiej i ob. Antoniego Podoska.
Zarząd zaprzecza jakoby ob. Podcsek był jego człon
kiem, wyjaśniając, że skórę z której zostały zrobione buty,
oddane bezprawnie do sprzedaży w punkcie Spółdzielczym,
Podosck uzyskał z cechu, na przydział.

Trochę inaczej wygląda ta sprawa w relacji ob. Podoska.
Oddajmy mu zresztą glos: „Dostarczone do sprzedaży obuwie
do punktu Spółdzielni, było wykonane przeze mnie, na

własny użytek przed 5 laty, ze skóry zakupionej na wol
nym rynku jeszcze przed 1947rokiem, kiedy prowadziłem
własny warsztat szewski. W ciągu tego okrccu powyższe
buty były używane przeze mnie i przed kilku tygodniami
chciałcm je sprzedać celem uzyskania gotówki na potrzeby
domowe”.

Trzeba przyznać, że jakość skóry zakupionej przed
1947 rokiem była wyjątkowa, jeżeli buty z niej zrobione,
n a d a w ał y się po pięciu latach używania do sprze
daży. Nadzwyczajne, prawda!? (wf)

rys. J. Dynda
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aKapitan S/S „Tobruk” — Franciszek Jóźwiak.

Fot. A. Piotrowski
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— Gdzie kupiłeś papier
toaletowy?

— W Pcimiu. Jest go pod
dostatkiem.

Harcerze

— Wie pan przecież, że nie czeka nas

nic pilnego...
I już po chwili wyruszyli obaj, odkrytym

samochodem, tak małym, że aż dziw brał
na myśl, w jaki sposób potężny Torrence
mógł się w nim zmieścić.

— Którędy pojedziemy?
— Przez lasek w Fontainebleau.
Dopiero w drodze Torrence przypomniał

sobie aferę w Moret...
— Szefie, czy policja wykryła coś istot

nego?...
— Nic nie wykryła i, moim zdaniem, nic

nie wykryje — odparł z powagą Emil.
Torrence mrugnął porozumiewawczo do

Emila.
— Dlatego tam jedziemy, co?
— W każdym razie mam ochotę zjeść obiad

w jednym ż tych zajazdów...
— A na czyj rachunek będziemy pracować?
Przedsiębiorczy Torrence nawet nie do

puszczał do siebie myśli, żeby prywatna agen
cja detektywistyczna, choćby tak sławna jak
Agencja O, mogła pracować bezinteresownie,
z czystej miłości do zawodu. Ale jego młody
szef Emil odpowiedział na to ze spokojem:

— Kto wie, tym razem chyba tylko dla
własnej przyjemności... Dobrze pan wie, Tor
rence, że lubię siedzieć nad wodą...
to uroczy ■zakątek o dwa kroki od
niejszego w świecie lasu...

Rzeczywistość potwierdziła te
Ledwie minęliśmy lasek Fontainebleau, uj
rzeli wieś malowniczo położoną nad brze
gami Long. Po obu stronach głównej szosy
stały dwie oberże. W jasnych
porannego słońca połyskiwały
szące się z lekkim wiatrem,
oberża „Pod Złotym Talarem”,
„Pod Srokatym Koniem”.

Turystomg. którzy zatrzymują

A Moret
najpięk-

słowa.

promieniach
szyldy koły-
Na‘
na

lewo —

prawo —

się__ , .... w Moret,
choćby tylko po to, żeby zjeść obiad, niełatwo
dokonać wyboru. W tej samej sytuacji zna
lazł sie Torrence wraz z nieodłącznym Emi
lem. Oba zajazdy są bowiem utrzymane w

tym samym miłym dla oka stylu, jaki się
jeszcze spotyka we wszystkich prawie wsiach
Ile-de France.

Na zewnątrz zgrabne stoliki, drewniane
figury wyobrażające maitre d’hotela trzyma-
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jącego w wyciągniętej dłoni jadłospis, ro
śliny w drewnianych malowanych na zielono
donicach. Tonąca w półmroku sala jadalna,
przytulna i bez pretensji, obszerna kuchnia,
gdzie krzątają się kobiety zajęte pracą, a

.gospodarz dogląda porządku przechadzając
się z pełną godności miną.

— Ponieważ jesteśmy po prawej stronie
drogi, to już pozostańmy po tej stronie...
Chodźmy więc „Pod Srokatego Konia”.

I dwaj detektywi weszli do sali; poprzez
rozpiętą nad tarasem markizę wpadało tu

pomarańczowe światło. Naprzeciwko zaś mar
kiza była żółta i to właśnie stanowiło naj
istotniejszą różnicę między dwoma zajazdami.

— Dzień dobry, panie gospodarzu... Czy
moglibyśmy zjeść u pana obiad i ewentual
nie dostać nocleg?

Oberżysta, w białej mycce na głowie, przyj
rzał się im uważnie.

— Jak nazwiska panów... — zapytał.
— Dlaczego pan pyta o nazwiska?
— Bo chyba panowie telefonowali...
— Ależ nie...
— Bo trzeba wiedzieć, że od czasu tego

wypadku, wszystkie stoliki mamy zarezer- -

wowane, w pokojach pełno, a goście żebrzą
(błagają) o byle kanapkę.

— Może będziemy- mieli więcej szczęścia
naprzeciwko?

— Zapewniam panów, że nie... Niech no

panowie pomyślą: najpierw zjechała tu po
licja i kręci się bez przerwy... Potem pięciu
czy sześciu amatorów rybołówstwa, a jestem
pewien, że to amatorzy-detektywi... potem
kilku ludzi, którzy szukają jakiegoś zagi
nionego starca, że był nim jeden z naszych
dwóch panów Parain... Całymi godzinami roz
pytują nas, zwłaszcza Emmę, bo ona obsłu
giwała naszego pana Paraina... A znów na
przeciwko Genowefa obsługiwała tego dru
giego Paraina... Wreszcie, proszę panów,
przyjeżdżają turyści, ci wszyscy, którzy chcą
spędzić dzień w lesie, albo nad brzegiem
Loing i byliby obrażeni, gdyby nie dostali
u nas obiadu czy kolacji... Telefon dzwoni
bez ustanku... Zaraz się panowie przekonają...

KINA

ZAKOPANE. Giewont: „Wolne
miasto”. — KRYNICA. Bagatela:
„Mężowie na przeszkoleniu". —

WADOWICE. Szarotka: „Żołnierz
królowej Madagaskaru”. NOWY

SĄCZ. Podhale: „Pożegnania”. —

ŻYWIEC. Janosik: „Cichy Don”,
s. I. KALWARIA, Mewa: „Trzej
panowie na śniegu”. GRYBÓW.
Biała: „Ostatnia walka Apacza”.
NOWY TARG. Tatry: „Cyrar.o de

fBergerac". — SUCHA. Kolejarz:
/„Foliers Bergere”, STARY SĄCZ,

Poprad: „Ostatni będą pierw
szymi”.

TARNÓW. Marzenie: „Dama z

perłami”; Krakus: „Zemsta”;
Azot: „Kochanek o północy”; Me
talowiec: „Kości rzucone”. BOCH
NIA. Jutrzenka: „ę?orte de Lilas".

BRZESKO. Bałtyk: „Gervaise”.
WIELICZKA. Górnik: „Złoto

Neapolu". — SKAWINA. Hutnik:

„Dziewczyna z domu poprawcze
go”. OŚWIĘCIM. Przodownik:

„Czarownice z Salem”; Wyzwole
nie: „Żołnierz królowej Madaga
skaru". — JAWORZNO. Złocień:

„Futro nurkowe”. CHRZANÓW.
Zorza: „Godzilla”. OLKUSZ. O-

rzel: „Księżna Gerołstein”. KRZE
SZOWICE. Nowości: „Lecą żura
wie”. — CHEŁMEK. Pstrowski:

„Pętla”.

tarnowscy
powrócili

z zimowisk
W okresie ferii świątecz-*

nych harcerze hufca Tar
nów — miasto wyjechali
na „białe harce”. (Szkoda
tylko, że śniegu było wów
czas tak mało!). Wrócili

bogatsi o nowe doświadcze
nia i pełni zapału do dal
szej pracy.

Wszystkie zimowiska
miały charakter szkolenio
wy. W Piwnicznej: kurs
drużynowych harcerskich i

zuchowych komendy hufca,
W Muszynie natomiast od"
było się szkolenie 10 dru
żyny harcerek, a w Żegie
stowie — zastępowych XIII
DH.

Wielką pomoc w zorgani
zowaniu zimowisk w Mu
szynie i Piwnicznej okaza
ły Zakłady Azotowe, Za
kład Sieci Elektrycznej w

Tarnowie, użyczając włas
nych domów wypoczynko
wych na pomieszczenia zi
mowisk, za co się im nale"
żą „duże brawa”.

(ks)

(Ciąg dalszy nastąpi)
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TELEWIZJA

Godz. 18.00: Aktualności. 18.15:

Przegląd kulturalny — Zespoły
amatorskie. 18.45: Eureka — ma
gazyn popularno-naukowy. • 19.30:
Dziennik telewizyjny. 20.00: Dy
skusja przed kamerą. 20.35: „Zeli-
da 1 Valcour” albo „Bonaparte
w Kairze” opera z roku 1799 Kle- .

ofasa Michała Ogińskiego (pow
tórzenie z dnia 18. XII. 1958).

©
RADIO

18.00: Audycja z cyklu: „Nasi pio
senkarze" śpiewają Maria Koterb-
ska i Mieczysław Fogg. — 18.35:

!Muzyka 1 aktualności-. 19.00: „Kra
kowski Przegląd Muzyczny”, w

oprać, rektora PWSM prof. Broni
sława Rutkowskiego. 19.50: „Go-

„spodarz miasta ma głos” — przed
'mikrofonem przewodniczący Ra
jdy Narodowej miasta Krakowa

Jprof. dr Wiktor Boniecki. 20.27:

Kronika sportowa. 20.49: „Dom
'Jana Buddenbroka”, słuchowisko.
,22.05: Pogadanka filozoficzna. —

22.20: Muzyka taneczna. — 22.50:
Wolna Trybuna Literacka. 23.05:

Wydawnictwo PWM-iH — audycja
w oprać. Rafała Kukulskiego. —

23.40: Melodie taneczne.
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szaleń$twe«
Po ostatniej burzy z pioru

nami, czego o tej porze nie
widzieli i nie pamiętają nawet

najstarsi ludzie, pogoda ule
gła zasadniczej zmianie,
wiem nareszcie śpadł
temperatura znacznie

się.
Najwięcej radości z

wodu okazuje młodzież, któ
ra na nartach łub sankach o-

b’ega wzgórza oddając Się
„białemu szaleństwu”.

Wszystko również wskazuje
na to, że w najbliższych
dniach otwarte zostanie lodo
wisko i może wtedy naresz
cie gromady łyżwiarzy znikną
z ulic miasta, co oby się sta
ło jak najprędzej z pożytkiem
zarówno dla przechodniów jak

1 młodych adeptów tego spor
tu. Warto byłoby wykorzy
stać ten sportowy zapał naj
młodszych obywateli miasta,
a szczególnie chodziłoby o to,
by któraś z organizacji spor
towych zajęła się zorganizowa
niem kursów Jazdy na nartach

1 łyżwach. Chętnych na pewno
będzie wielu, bo każdy z tych
milusińskich śnl o karierze
Marusarzów czy innych na
szych gwiazd sportów zimo,
wych. (bog)

bo-

śnieg, a

obniżyła

tego po-
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to

„hula hoop“? Koszykarki Bułgarii
to duża klasa

Pierwszy występ koszykarek
Slavii Sofia w Krakowie przy
niósł zgodnie z oczekiwaniem

wysokie zwycięstwo Bułgar-
kom 73:39 (36:18). Przeciwni
kiem była drużyna Wisły, a

raczej kombinowany zespół
Wisły, wzmocniony koszykar-
kami Wawelu — Szostak i

Rospondek oraz Twardosz z

Olszy. Krakowianki, mimo

ambitnej gry nie mogły spro
stać doskonałym Bułgarkom,
które też miały inicjatywę w

swoich rękach. Z zespołu kra-

kowskiego wyróżnić trzeba
Szostak i Dudek.

Slavia to naprawdę świet
ny i co najważniejsze — wy
równany zespół. Technicznie
stoi bardzo wysoko, a na do
datek posiada w swoim gronie
jedną z najlepszych koszyka-
rek europejskich — Wanię
Wojnową, która świetnie dy
ryguje grą.

Najwięcej punktów dla Sla-
vii zdobyły Czelaszkanowa 24,
Stojanowa . 14, Kuzowa 13
i Wojnową 12, a dla Wisły —

Szostak 15, Dudek 6, Kubik 5.

Miła niespodzianka
w drugim dniu

Czy to „Hula-hoop"? Nie! To
piękne ćwiczenie z kółkiem,
które wzbudziło wiele emocji
na ostatniej Olimpiadzie w

Melbourne, a w 1960 r. w

. Rzymie również nasze gimna-
styczki będą m. in. to ćwi

czyć.

KUPON
Noworocznego Konkursu

Sportowego
Za najlepszych sportowców kra.

kowskich w 1958 r. uważam:

i 9i i

2* . l I > ł
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Slavia Safia — Wisła 74:64
(40:33)

Znacznie więcej emocji do
starczyło rewanżowe spotka
nie koszykarek Slavii i Wi
sły. Krakowianki, chociaż tyra
razem wystąpiły bez „poży-

| czonej” uprzednio Szostak, za
grały znacznie lepiej i w re
zultacie przegrały tylko różni
cą 10 pkt. — 64:74 (33:40). In
na sprawa, że na odmianę
Bułgarki wypadły słabiej, a

ich as atutowy — Wojnową w

drugiej połowie grała z kon
tuzjowanym palcem. Nie u-

mniejsza to jednak sukcesu
.wiślaczek”, z których wyróż
nić trzeba Dudek, Wężyk, Ku
bik.

Punkty dla Slavii zdobyły
Wojnową 38. Czelaszkanowa 15,
Kuzowa j Stojanowa no 8,
Smedowska 4 i Gospodinowa

1. a dla Wisły Górka, Węży
kowa, Dudkowa i Kubik po
12, Rospondek 7. Sheybal, Ko-
walówka po 4 oraz Twardosz
1.
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Na planszach
szermierczych

Krąkowa
W Krakowie walczyli szermierze

woj. krakowskiego, kieleckiego 1

rzeszowskiego o mistrzostwo kl.
III 1 II okręgu „Południe” PZSz.
W florecie kobiet II kl. zwyciężyła
Kaczorkiewicz (KKS) w kl. III
Kuźniar (Legia Krosno): w florecie

mężczyzn II kl. Kowal (KKS), w

kl. III Poprawa (Legia Krosno) po
barażu z Laszczakiem (KKS); w

szpadzie II kl. Karelus (KKS), w

szabli II kl. Kiliński (Cr) w. kl.
III Czajowski. (KKS). Organizacja
sprawna mimo, iż brało udział 120
zawodników w ciągu 3 dni.

Wisła lepsza od Spady
W ostatnim sparringowym

spotkaniu przed „młocką” li
gową spotkały się krakowskie

zespoły — Wisła j Sparta. Jak

było do przewidzenia zwycię
żyła Wisłą 94:75 (41:34). Nie
stety mecz nie był właściwym
sprawdzianem formy, gdyż o-

bie drużyny wyraźnie oszczę
dzały się. Wisła przez cały
czas grała z dwoma środko
wymi, gdyż taki system trzeba
będzie najprawdopodobniej
zastosować za tydzień w Po
znaniu.

Najwięcej punktów dla Wi
sły zdobyli Wawro 21, Czer
nichowski 13, Wójcik 9, Wężyk
i Dąbrowski po 8, dla Sparty
Jagiełłowicz 27, Włodarczyk
16, Chanek 14. (wk)

Mistrz świata

Jerzy Wojnar
w dobrej formie

Pięściarze Olszy
zakończyli rozgrywki
Pięściarze krakowskiej Ol

szy zakończyli wczoraj me
czem z Viktorią Jaworzno roz
grywki w lidze okręgowej.
Spotkanie, jak było do przewi-

Na półkach księgarskich

99Jasie/€9
Picador

B 66

Błyskatoicziiie znikła z

półek księgarskich dosko
nała książka mjr Adama
Królikiewicza „Jasiek, Pi-
cador i ja”. Powodem tego
był zbyt niski nakład. Tak

popularne wydawnictwo
jak „Sport i Turystyka” w

Warszawie widocznie słabo
orientuje się, jakie książki
dobrze „idą”, wydając tyl
ko 10.272 egzemplarzy. Na
141 stronach autor, znako
mity nasz jeździec i zawod
nik z okresu międzywojen.
nego, zdobywca pierwszego
brązowego medalu olimpij
skiego dla Polski i licznych
innych nagród — Adam
Królikiewcz opisuje dzieje
dwóch sławnych koni, Jaś
ka i Picadora, na których
zdobył dla naszego kraju
wiele nagród i sławy. Kró
likiewicz, za co należy mu

się uznanie, potrafił w

książce na pierwszy plan
wybić zasługi obu koni, a

o sobie wspomniał tylko
marginesowo.

Niektóre rozdziały książ
ki (np. wyprawa do USA)
były drukowane na łamach

„Gazety Krakowskiej”
Książkę czytają z naj

większym
niem nie
chają konie. Autor wspa
niale podpatrzył psychikę,
zachowanie się i reagowa
nie na różne zjawiska koni

ujeżdżanych.
Jak nam sygnalizowali w

swych listach czytelnicy,
podobne książki będą cie
szyć się zawsze dużym po
wodzeniem. Szkoda tylko,
że wydawnictwo „Sport
i Turystyka”, obok zbyt ni
skiego nakładu, wydało ją
na kiepskim papierze.

Na marginesie naszej recen
zji skierować musimy Fytanie
pod adresem Polskiego Związ
ku Jeździeckiego, dlaczego do

tej pory nie zauważył dużych
zasług mjr A. Królikiewicza

i nie nadal mu tytułu zasłużo
nego działacza sportowego, (je
śli na tytuł zasłużonego mistrza

sportu było już zbyt późno).
(aks)

dzeinia wygrali kolejarze 17:3.

Krakowianie byli w tym me
czu zespołem lepszym. Goście

zademonstrowali niezwykłą
ambicję i „serce do walki". W

ramach tego meczu mgr inż.

Płaskociński stoczył 240 walkę
i postanowił definitywnie wy
cofać się z ringu.

A oto wyniki walk (na pierw
szym miejscu zawodnicy Olszy):
musza — Harapa przegrat na pun
kty z Grobnym; piórkowa — Wal
czak wypunktował Michulca; ko
gucia — Król pokonał na punkty
Kosyrza; lekka — Dragosz zwy
cięży! na punkty Zachera; lekko-

pólśrednia — Wdo win

w II starciu przez tko

półśrednia — Sowiński

przez dyskwalifikację
lekkośrednia — Matlak wypunk
tował Wikara; średnia — Mącz
nik nie rozstrzygnął walki z Sze-

llngowsklm; jol ciężka — 1’lasko-

siński pokonał na punkty Hajdu
ka; ciężka — Bialokur zdobył
punkty vo. (m)

W sobotę 1 w n‘fdzWę na to-

rze saneczkowym w Krynicy od-

b; ly się mistrzostwa okr. krakow
skiego w konkurencji juniorów i

seniorów.

Najlepszy wynik w seniorach u-

zyskał J. Wojnar (Olsza) 2,59,5
(czas 2 ślizgów) przed Wojtyń-
skim (Olsza] 3,04,9. W je dyn!*, ich
kobiet Wygrała B. Gorgon (Duna
jec N. Sącz) 3,16,1, w dwójkach
para’ Kafeł-^St^wiński (OlśŁa) —

3,17,5.
Jedynki ju~Icsi k: 1. Ant. Gor

gon 3,12,5, jedynki juniorów: Ku
charski (MKS Krynica) 3,11,1, —

dwójki: A. Gorgoń 1 Janusz Gor
gon 3,10,9.

czytają z naj-
zainteresowa-

tylko ci, co ko-

zwyciężył
Pazgana;

zwyciężył
Gajdosza;

Jazda figurowa na lodzie dostarcza widzom wiele emocji (do
art. „Czyżby następcy...”)

O A. Łupin i koszykówce
mówi W. Wojnową

W przerwie długiego meczu Wisły zu Slaylą „łapiemy” naj
popularniejszego sportowca Bułgarii — sympatyczną Wanię Woj
nową. Rozciera ona gorączkowo palec, bo właśnie na kiilka mi
nut przed prącrwą doznała boójsnej kontuzji. Zaczynamy jak
zwykle od naszego miasta.

— Jak się Pani podoba Kraków?

— Jestem tu po raz pierwszy. Szalenie ml się podoba, oczywi
ście zwodziliśmy wszystkie ważniejsze zabytki, m. in. byliśmy
na Wawelu i w Wieliczce.

— Z pewnoścą poczyniła Pani jakieś zakupy. Jesteśmy strasz
nie niedyskretni, a|j z drugiej strony okropnie ciek|awi, co też

Pani chce przywieźć z Krakowa do domu?
— Kupiłam tylko trochę sprzętów do gospodarstwa domowe

go, książki i kilka pamiątek.
— Ile meczy grała Pani w reprezentacji Bułgarii?
— W reprezentacji 95, wszystkich międzynarodowych 110.
— Jakie ma Pani uwagi o krakowskiej koszykówce?
— Jeśli chodzi o mężczyzn, to Wisła s st w tej chwili bardzo

dobrym
obronę,
również

Będąc
serdeczną općłkę, jaką nas otoczono. Byliśmy lsawet kilka razy
w kinie, m. in. na „Arsenie Łupin" — bardzo dobry i na „Boso-

noglej contessle”.

zespołcm, ale stanowczo za mało zwraca uwagi na

Najlepsi — Pacuła, Wawro, Wójcik. Koszykarki Wisły
dysponują zupełnie dobrą; wyrównaną drużyną.

już przy głosie, chciałam podziękować gospodarzom za

Rozmawiał: WIESŁAW KSIĄŻEK

Omni nie doszło do
na mistrzostwach świata

drugim dniu, rozgrywa-
w Chile III mistrzostw

męż-
>do

zespołu

W

nych
świata w koszykówce
czyżn o mało nie doszło

sensacyjnej porażki

- obrońcy tytułu mi-
świata. Amerykanie,

Dalekie miejsca Polaków

w Kitzbuehel
W Kitzbuehel rozpoczęły się w sobotę wielkie międzyna

rodowe zawody narciarskie w konkurencjach alpejskich, w

których biorą również udział zawodnicy polscy.
W pierwszym dniu zawodów

odbyły się biegi zjazdowe ko
biet i mężczyzn. Przy pięknej
pogodzie, pierwsze wystarto
wały kobiety, mając do poko
nania trasę długości 1200 me
trów. Z Polek na starcie sta
nęły tylko dwie zawodniczki:
Kowalska i Brodkiewicz, gdyż
dwie pozostałe nasze repre
zentantki zaziębiły się i miały
38 st. gorącziki. Naszym repre
zentantkom nie powiodło się
— obydwie miały upadki, a po
nieważ startowały . w wiąza
niach bezpiecznikowych typu
„Harker", nie mogły konty
nuować zjazdu.

Zwyciężyła niespodziewanie
zawodniczka Norwegii Sa-nd-
vik — 2,17,0 przed Amerykan
ką Pitou — 2,17,5. Sensacją
było zajęcie przez najlepszą z

Austriaczek Henel dopiero 15
miejsca z czasem — 2.22.9

Mężczyźni mieli do pokona
nia trasę długości 3400 m. I w

tej konkurencji nie powiodło
się Austriakom, z których naj
lepszy Schranz zajął trzecie

miejsce — 2.33.9. Zwyciężył A-

merykaińin Werner — 2.33,4,
przed Szwajcarem Staub‘em —

2.33.6. Z Polaków najlepszym
okazał się Czarniak, który
wraz zawodnikiem NRF Eck-
art‘em zajął ex aequo 41 miej
sce z czasem — 2.45,3. Ciaptak
był 47 — 2.46.9 a młody So
bański zajął ostatnie 71 miej
sce — 3.02,6. Wszyscy Polacy
mieli upadki a Sobański „wy-
padł“ nawet z trasy i musiał
jechać po „kopnym" śniegu.

*

W drugim d-niiu zawodów
naroiąrakiich w Kitabiihel od
był się slalom. W konkurencji
mężczyzn zwyciężył Molterer
(Austria) łączny czas 2 prze-

jazdów 125,4 sek. przed swym
rodakiem Zimermanem f27,8.
Najlepszy z Polaków Czarniak

zajął 40 miej.rce z czasem gor
szym od zwycięzcy o 20,8 sek.
W konkurencji kobiet wygra
ła Sandvik (Norwegia) 94,1
sek. Polki nie startowały.

Narciarze Krakowa
wystartowali

Wczoraj przy dość dobrych wa
runkach śniegowych odbyły się
na trasie wokół Błoń 1 kopca
Kościuszki narciarskie mistrzo
stwa Krakowa w konkurencjach
biegowych. Startowało ogółem 35
zawodniczek i zawodników.

A oto wyniki: seniorzy (bieg 14

km): 1. Śmiechowski (AZS) —

0.59,47; 2. Galica — (AZS) 1.00,02;
3. Machnik (Olsza) — 1.02.09 .

—

Seniorki (bieg 8 km) 1. Biegun
(AZS) 37,38; 2. Pawlusiak (AZS)
41,54; 3. Ściga (AZS — 43,09. —

Juniorzy (bieg 8 km) 1. Stożek

(AZS) 42,42; 2. Breza (Olsza) 50,34;
3. Bułka (AZS) 1.01,47. Młodziki:

(bieg 3 km) 1. Bober (AZS) 15,08;
2. Kowalski (Olsza) 20,00; 3. Re-

petowski (AZS) 20,05. (m)

Pięściarze Hutnika

deklasują Unię Oświęcim
Tak jak było do przewidze

nia bokserzy Hutnika pokona
li wczoraj w kolejnym meczu

o mistrzostwo ligi okręgowej

Hokeiści
Podhala

FI

wfl

s 1

USA
strza

grający w eliminacyjnej gru
pie A, spotkali się z zespo
łem Taiwanu, który w I po
łowie prowadził 38:35. Do

niespodzianki jednak nie do
szło, bo po przerwie Amery
kanie wzięli się w karby i

zwyciężyli 81:73 (35:38). Wy
równany przebieg miało także

drugie . spotkanie tej grupy
między byłym mistrzem świa
ta Argentyną i zespołem Zjed
noczonej Republiki Arabskiej.
Mecz wygrali skuteczniej gra
jący Argentyńczycy
(36:32).

Ciężką walkę stoczyli
nięż zawodnicy ZSRR z

bezpieczną drużyną Brazylii.
Mecz zakończył s’e jednak
zwycięstwem koszykarzy ra
dzieckich 73:64 (39:36),

najlepszy w Szczyrku
Wczoraj zakończył się w

Szczyrku międzynarodowy o-

twarty konkurs skoków nar
ciarskich w którym startowa
li Finowie, Austria-cy, Niemcy
i ozołowii zawodnicy polscy.
Bezapelacyjne zwycięstwo w

konkursie odniósł Polak Wł.
Tajner oddając dwa piękne
skoki 64 i 68 m i otrzymując
notę 216,5 pkt. Drugie miejsce
zajął Fin Vuorinen skoki 65
i 64,5 m nota 212 pkt. Trze
cie miejsce zajął Bujak (Pol
ska) skoki 63 i 64 m. nota
210 pkt. <

W łącznej punktacji dwóch
konkursów zwyciężył Tajner
435.5 pkt. przed V-ouninenem
433.5 pkt. i Bujokiem 425 pkt.

Dziś odbędzie się w Zako
panem trzeci konkurs skoków
w którym obok Polaków star
tować będą również Finowie,
Niemcy i Austriacy.

65:52

rów-
n>e-

wygrywają

Krakowski Klub Jazdy konnej urządził w niedziel^ „prób
ny galop” narciarzy na krako wskich Błoniach. Była to pró
ba — ski-skiringu przed zawo darni, które o ile warunki
śnieżne dopiszą, klub urządzi ku zadowoleniu krakowskiej

publiczności. Fot. J. Lewicki

TT 7 reszcie mroźna pogoda. Na
1/1/ urzekającym lodowisku
■'» „Podhala” w Nowym Targu

od wczesnych godzin poran
nych młode dziewczęta i chłopcy
ćwiczą elementy jazdy figurowej. Co
chwilę do poszczególnych zawodni
ków podjeżdża zawsze uśmiechnięta
instruktorka p. Wanda Bułat. Zdarza
się, 23 młoda kadra pod „obstrza
łem” hokeistów Podhala, no i dzien
nikarza, przy niektórych trudniej
szych ćwiczeniach podpiera się ręką
lub nawet ktoś potknie się i >,leźy”.

— IV kilka godzin później, gdy mło
dzi łyżwiarze opuścili lodowisko
(jakże cudnie położone i konserwo-
icane), w przytulnym pokoiku prze
prowadzam rozmowę z instruktorką
jazdy figurowej Nadwiśłanu p. Wan
dą Bułat. W tym samym pokoiku
wraź z instruktorką mieszkają mło
de juniorki.

NA OBOZIE W N. TARGU

Jak długo już tutaj przebywacie?
— Niestety w Krakowie nie mo

gliśmy się doczekać na obniżenie
temperatury (wywiad przeprowadzi
liśmy z początkiem stycznia —

przyp. red.), i aby wreszcie cokol
wiek potrenować, mój klub Nadwi-
ślan zorganizował kilkudniowe
zgrupowanie w Nowym Targu. Wa
runki tutaj mamy doskonale. Nie

tylko lodowe, bo kierownictwo
„Podhala” na każdym kroku stara

się, byśmy- czuli się jak w domu.
Ćwiczymy rano od 6—10 i dwie go
dzinki po południu. Juniorki moje —

mówi*p. Wanda —- mają już III kla
sę. Zdobyły ją w 1958 r.

Toto-Lotek

W niedzielę w grze liczbo
wej „Toto-Lotek" wylosowano
dyscypliny oznaczone następu
jącymi numerami:

1,9,11,12,35,46
i dodatkową 34.

Eliminacje
młodych pięściarzy
30 młodych bokserów z Krako

wa i województwa startowało

wczoraj w hali Olszy w elimina
cjach, które miały na celu wy
łonienie drużyny reprezentacyj
nej do walki o Puchar GKKF. —

Pierwszy pojedynek stoczą mło«
dzi pięściarze Krakowa 1 lutego
z reprezentacją Lublina.

A oto zawodnicy, którzy wygra
li swoje walki: Daniel (Wanda),
Górecki (Olsza), Błaszkiewicz

(Hutnik), Rejdych (Olsza), Mazur
(Góral Żywiec), Żuk (Hutnik),
Mleczko (Góral Żywiec), Cetera

(Budowlani Kraków), Socha (Be
skid Andrychów), Grzegorczyk
(Budowlani Kraków), Bodzoń

(Wisła), Czernek (Góral Żywiec),
Pietrzal (Olsza), Szczygieł (Góral
Żywiec) Szczotka (Góral Żywiec).

(m)

W Nowym Targu Podhale

pokonało Start (Katowice) 4:0,
(1:0, 3:0, 0:0). Bramki zdobyli:
K. Bryniarski i Słowakiewicz

po 2.
Mecz, rozegrano w doskona

łych warunkach atmosferycz
nych, przy temperaturze mi
nus 7 stopni. Na idealnie
gładkiej tafli lodowiska lepiej
wypadli dobrze technicznie

wyszkoleni hokeiści Podhala,
którzy, zwłaszcza w drugiej
tercji, mieli zdecydowaną prze
wagę i zaznaczyli ją trzema

zdobytymi bramkami. W zwy
cięskiej drużynie — jak zwy
kle — pierwsze skrzypce grali
bracia Bryniarscy, Chmura
oraz bramkarz Pabisz, który,
zwłaszcza w trzeciej tercji,
popisał się kapitalnym re
fleksem i brawurą, broniąc
strzały z najbliższej odległości.

*

W Krynicy KTH przegrało z

Baildonem 3:6 (2:0, 1:1, 0:5).
O porażce kryniczan zadecy
dowała trzecia tercja, w *.ó-
rej grali oni przeważnie w

trójkę. Bramki zdobyli dla
Baildonu Świstak — 2, Cebu
la, Moroń, Jędrysik i Pankie
wicz a dla KTH Murzelak,
Prorok i Szerauc. '

W Cieszynie Piast uległ LKS ,

3:4 (0:2, 2:1, 1:1) po bardzo za
ciętym i wyrównanym poje
dynku. Wynik z powodzeniem
mógł być odwrotny. Dla ŁKS
bramki strzelili Filipiak 3 i
Lusiak, a dla Piasta Masełko
— 3.

Unię Oświęcim 16:4. Mecz stał
na przeciętnym poziomie i
wiele walk zakończyło się
przed czasem, zadecydowała
o tym wielka różnica klas po
między. p ęściarzami obu ze
społów. Najładniejszą walkę
stoczyli w wadze lekkiej Da-
dak z Rembiesem.

A oto wyniki poszczególnych
walk (na pierwszym miejscu za
wodnicy Hutnika): musza — Na-

konieczny przegrał na punkty z

Pastuszko; piórkowa — Majewski
zdobył punkty k.o .; kogucia —

Boczarski pokonał na punkty
Nagy; lekka — Dadak wypunkto
wał Rembiesa; lekkopólśrednia —

Forysiński przegrał na punkty z

Kaczmarczykiem; półśrednia —

Słabczyński wypunktował Chwas
tka; lekkośrednia — Kudłacik wy
grał w II rundzie przez tko z Sza
frańskim; średnia — Czajęckl
zwyciężył w I rundzie przez tko

Jelenia; półciężka — Słowakiewicz

pokonał w I rundzie przez tko

Budzilłę; ciężka — Biel zdobył
punkty walkowerem, (r. m.)

Wista—Cracovia 16:0 w. o.

Zamiast 10 tylko 5 walk 1 to to
warzyskich oglądali widzowie .na

meczu Wisła—Cracov:a, Wisła wo
bec braku kompletu w CraoovLi

wygrała mecz 16:0 w. o., sama od
dając 4 punkty bez walki. Naj
więcej emocji dostarczyli widzom

w w. koguciej Kowalski, który
wygrał z Burzyńskim I w półśre-
dniej Ochman, zwyciężając mini
malnie Drabika. Dalsze walki ł

Wisły wygrali Fąfaira z Bigajem,
Kaim z Leją, Smrek z Powroźni*.
kłem.

Basi Jankowskiej
i Kaczmarczyka?
9 Młodzi łyżwiarze Nadwiśłanu Instruktor

Wanda Bułat |g| Doskonałe łodowisko „Podhała“

P. Bułat po kolei prezentuje swo
ja podopieczne. 17-letnia Marta Mo
krzycka z Krakowa, Urszula Jaro-

szkiewicz z Zakopanego (stara się o

przyjęcie na wyższą uczelnię w

Krakowie)- Zofia Bik — lat 14, zdo
była młodzieżową klasę w

okręgowych zawodach w

A oto do pokoju wchodzą
21-letni Romuald Kulesza
szy) student Politechniki

skiej (wydz. lądowy),
okr. krakowskiego, 17-letni Jan Wy
dro z Bochni, (za kilka miesięcy sta
nie się dojrzałym o ile złoży po
myślnie egzamin maturalny — ma
rzeniem jego jest dostanie się na

medycynę w Krakowie), Antoni Bik
— lat 14 którego wraz z siostrą Zo
sią na zgrupowaniu i w klubie nie

nazywa się bliźniakiem lecz „dwo-

1958 r. w

Krynicy,
juniorzy,
(najstar-
Krakow-

wicemistrz

jakiem". Oboje uczęszczają do szl:o-
ły podstawowej.

CZARUJĄCY UŚMIECH

A teraz może pani coś powie o so
bie?

— Pani Wanda Bułat, instruktor
„Nadwiśłanu” czaruje mnie uśmie
chem. O sobie nie chce wiele mó
wić. Od kilku lat jest mężatką, a ja
ko instruktor jazdy figurowej pra
cuje w krakowskim >,Nadwiślanie”
dopiero od stycznia 1958 r. W Kra
kowie, jeśli tylko warunki lodowe
pozwalają, ćwiczy wraz z młodzieżą
na lodowisku AZS 'przy ul. Rako
wickiej. Wolne chwile przeznacza
na prace w Krakowsko-Rzeszowskim
Okr. Związku Łyżwiarskim. Z za
wodu jest plastykiem włókienniczym
Korzystając z rozmowy z przedsta
wicielem „Gazety" pragnie tą dro
gą serdecznie podziękować preze
sowi klubu „Podhale” p. A. Fuch-

sowi za dużą pomoc i troskliwą o-

piekę. Lodowisko — jak zresztą sam

to zauważyłem — utrzymane jest w

b. dobrym stanie. Poza tym duże
znaczenie miał przydział pokoi
w domku klubowym przy lodowisku.
Tak więc młodzież nie musiała mar
znąć gdzieś na mieście z dala od
terenu ćwiczeń i zawsze mogła ko
rzystać z lodowiska, gdy tylko ■ho
keiści nie trenowali.

GDYBY BYŁO SZTUCZNE

LODOWISKO

Jłe jest szkółek w Krakowie?
— Załedwie trzy. Sparta 10 No

wej Hucie, krakowski TKKF i Nad-
wlślan założyły młodzieżowe szkółki
jazdy figurowej na łyżwach. Gdy
w Krakowie będzie sztuczne łodo
wisko, to z pewnością iłość szkółek
wzrośnie szybko, bo chętnej mło
dzieży jest wiele.

Kilkugodzinne ćwiczenia na lo
dzie mocno wyczerpują młode orga
nizmy- a troskliwa opiekunka p.
Wandy poleca podopiecznym poło
żyć się przynajmniej na 2 godzinki,

*bo po południu znów czeka ich tre
ning. Kilkudniowy obóz
juniorów „Naduilślc i.u"

został wykorzystany.
Rozstajemy się bardzo

życząc miłej instruktorce dalszych
sukcesów, a jej podopiecznym do
brych wyników w nauce i na tafli
lodowej.

juniorek i
doskonale

serdecznie,

ADAM KSIĄŻEK

Franczak i Noworyta —

mistrzami Krakowa
w ping-pongu

W rozegranych mistrzostwach

województwa krakowskiego w te
nisie stołowym tytuły mistrzów

zdobyli: gra pojedyncza . kobiet

Noworyta AZS przed Ratzko AZS.

(Czołowa ping-pongiistka Lida nie
brała udziału.) W grze męiczyzn
doszło wreszcie do detronizacji
,,etatowego” mistrza Dobosza. Ty
tuł mistrzowski uzyskał utalento
wany Franczak (Garbarnia) poko
nując w finale Pawłowskiego Wi
sła 3:2. Trzecie miejsce zajął Do
bosz. Grę podwójną kobiet wy
grała Ratzko, Noworyta a męż
czyzn Kursa (Wanda N. Huta) 1

Wcisło. W grze mieszanej mistrza
mi zostali Ratzko, Kursa., P.

Finowie,
Niemcy

Austriacy

skaczą dziś
w Zakopanem

Skoczkowie fińscy, niemieccy I

austriaccy, którzy brali udział W

międzynarodowym konkursie sko
ków w Wiśle i Szczyrku mają w

poniedziałek startować w Zako
panem,

ogromne
miłośników narciarstwa,
wających pod

Rewanżowe

Krokwi będą
Tatr pierwszą
zimowym imprezą o charakterze

międzynarodowym.
W zawodach ma wziąć honoro

wy udział nestor polskich skocz
ków. St. Marusarz.

Wiadomość ta wywołała
zainteresowanie wśród

przeby-
Giewontem.

zawody na dużej
bowiem w. stolicy
w bieżącym sezonie

Szachiści Juvenii
w finaie

W Lublinie, Chorzowie, Pozna
niu 1 Bydgoszczy rozgrywano tur
nieje eliminacyjne o wejście do

ligi szachowej,
reprezentowany
AZS.

Mistrz okręgu
Lublinie spisała
zajmując 1 mitejsce przed Startem

Lublin 1 Startem Łódź. Do sukce
su tego w poważnym stopniu
przyczynił się mistrz Tarnowski,
który wygrał wszystkie swoje
partie (m. in. z b. mistrzem Pol
ski — Gromkiem Start Lublin) i

Piaseczna, która pokonała wszy
stkie swoje przeciwniczki.

Grający w Chorzowie — AZS,
nlzstety nie zakwalifikował się
do firtalu eliminacji przegrywa--

jąc z Konstalą Chorzów, która

zajęła I miejsce przed AZS 1 Le
chem Poznań.

W finale eliminacji spotkają się
zwycięzcy, wszystkich 4 grup, z

których — 2 drużyny awansują
do ligi szachowej. (B. Z.)

Nasz okręg był
przśz Juvenię 1

Juvenla grając w

się na „piątkę”

Raia

de Moate Carlo
rozpoczęty

W niedzielę wieczorem na
stąpił start do tradycyjnego
rajdu samochodowego do
Monte Carlo. Około 330 sa
mochodów stanęło na star.cie
w 9 punktach — Lizbonie,
Glasgow, Hadze, Monachium,
Paryżu, Rzymie, Sztokholmie,
Atenach i Warszawie. W tej
gigantycznej imprezie bierze
udział około 900 entuzjastów
sportu samochodowego z 22

państw. Rajd ten jest bardzo
ciężki. W ub. r. na 302 wozy
ukończyło go tylko 36. Ostat
nia fala mrozów w Europie
zachodniej oraz obfite opady
śnieżne sprawiły, że tegorocz
ny rajd zapowiada się szcze-,
golnie ciężko.


